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Polska nie weźmie udziału
w obradach UNESCO*  w Bejrucie
Pismo min. Modzelewskiego
do przewodniczącego. III Konferencji Gen.

Minister Modzelewski wystoso wał do przewodniczącego III Sesji 
UNESCO pismo następującej tre ści:

.j,Panie Prezydencie!
Mam zaszczyt podać do Pańskiej 

wiadomości, źe delegacja polska nie 
weźmie udziału w pracach III Kon
ferencji Generalnej UNESCO zwo 
łanej do Bejrutu, ze względów za
sadniczych.

Rząd Polski uważa za niedopusz
czalne zwoływanie konferencji ge
neralnej w kraju prowadzącym woj 
ne. Wysokie cele UNESCO okre
ślone są w art. 1 pkt. 1 konstytucji 
UNESCO z dnia 16 listopada 1945 
roku. „Celem organizacji jest przy
czynić się do utrzymania pokoju i 
bezpieczeństwa przez pogłębienie, 
za pomocą wychowania, nauki i kul 
tury, współpracy narodów dla za
pewnienia ogólnego poszanowania 
sprawiedliwości, praworządności o- 
raz praw człowieka i podstawowych 
swobód, które Karta Narodów Zje
dnoczonych przyznaję wszystkim

bez różnicy rasy, płci, języka lub 
religii‘‘.

Przez wybranie na miejsce Kon
ferencji Generalnej kraju, który 
gwałci decyzje ONZ w sprawie Pa
lestyny i którego rząd składa co 
najmniej dziwaczne zapewnienie 
wstrzymania działań wojennych tyl 
ko do chwili zamknięcia Konferen 
cji Generalnej, UNESCO przeciw, 
stawia się własnym podstawowym 
zasadom.

Stwierdzając z prawdziwym ża
lem, że UNESCO, w którym Rząd 
Polski widział i cenił instrument 
pracy pokojowej, schodzi, mimo 
wielu ostrzeżeń, z drogi, którą mu 
wytyczyły Karta Narodów Zjedno
czonych, Konferencja w San Fran
cisco oraz Akt Końcowy Konferen
cji Londyńskiej łącznie z konstytu
cją UNESCO z dnia 16 listopada

1945 r., Rząd Polski zmuszony jest 
wstrzymać się od wysłania swej de 
legacji do Bejrutu, na III Konfe
rencję Generalną UNESCO.

Proszę przyjąć, Panie Prezyden
cie, wyrazy mego głębokiego t-gsn—

MIMO TERRORU RZW FRANCUSKIEGO 
główna masa górników strajkuje nadal 
Protest Rady Narodowej Polaków we Francji

Federacja Związków Zawodowych 
Górników w opublikowanym komu
nikacie „oczekuje od rządu podania 
powodów odrzucenia żądań strajku
jących górników".

Stwierdzając, że „nieusprawiedli
wiona postawa rządu, kosztowała 
przemysł górniczy oraz kraj drożej,

strajku-
akcji aż

się dal-

Przedłużenie «®ałego Zgromadzenia 
może doprowadzić do rozłamu ONZ 
Oświadczenie delegata ZSRR na »Specjalnej Komisji Polit.«

u

=PAŃSTWOWE= 
gospodarstwa rolne w Polsce 

Pomoc Rządu Ludowego dla mało- j' średniorolnych chłopów wzra
sta z roku na rok.

Rozwój państwowych gospodarstw rolnych, jaki obserwujemy na 
przestrzeni ostatnich dwóch lat, będzie mógł jeszezC*bardziej  rozszerzyć 
tę pomoc państwa dla gospodarstw chłopskich. Państwowe gospodar
stwa rolne zatrudniające ok. 40 tys. ordynariuszy i ok. 145 tys. se
zonowych pracowników rolnych, obejmujące ok. 6 tys. majątków 
o łącznym obszarze prawie 2 miliony hektarów, mają bowiem nie tyl
ko być poważną bazą zaopatrzenia ludności nierolniczej w żywność, 
ale również wpływać na podniesienie produkcji rolnej w rolnych go- 
spodarstwach chłopskich.

Majątki państwowe dostarczyły w jesieni 1948 roku rolnikom do 
siewu prawie 30 tys. ton ziarna selekcyjnego zbóż, przygotowały do 
sprzedaży na wiosnę poważne ilości kwalifikowanych sadzeniaków, 
rozprowadziły znaczne ilości materiału zarodowego: koni, bydła, trzo
dy chlewnej, drobiu. ,

Aby państwowe gospodarstwa rolne mogły zwiększyć tę pomoc, aby 
stały się wzorem nowoczesnej, uspołecznionej gospodarki rolnej, do 
której dużo im jeszcze brakuje, potrzebny będzie poważny, zorga
nizowany wysiłek.

Dlatego słusznie się stało, że Ministerstwo Rolnictwa i Reform Rol
nych przystąpiło obecnie do usprawnienia pracy w państwowych go
spodarstwach rolnych. Trzy przedsiębiorstwa państwowe: Państwowy 
Zarząd Nieruchomości Ziemskich, Państwowe Zakłady Hodowli Ro
ślin i Państwowe Zakłady Chowu Koni zostaną połączone w najbliż
szym czasie. Połączenie to usprawni administrację i da bardzo duże 
oszczędności dochodzące do sumy 2 miliardów złotych rocznie.

Zostanie rozbudowane s/kolenie pracowników administracyjnych, 
którzy będą rekrutowali się z chłopów i robotników. Centralna Szko
ła Administracji Rolnej w Elblągu wyszkoli w niedługim czasie ok. 
1.500 nowych rządców, administratorów, mechaników, buchalterów 
itp., którzy zastąpią w pewnej części dotychczasowy klasowo obcy, 
personel administracyjny majątków państwowych.

Duży nacisk i to słusznie położony zostanie na rozwój współzawoćfc 
metwa pracy w tych majątkach. Już obecnie ponad 100 traktorzy
stów pochwalić się może wynikami przekraczającymi 160 proc, norm 
podstawowych!

Wydatnie również zwiększy się zaopatrzenie państwowych gospo
darstw rolnych w maszyny, inwentarz żywy i inne konieczne dla 
ulepszenia produkcji rolnej środki f urządzenia.

Te wysiłki Ministerstwa Rolnictwa spotkają się niewątpliwie z za
dowoleniem i ze zrozumieniem mas chłopskich. Należy spodziewać 
się. że w niedługim już czasie wszystkie państwowe majątki rolne sta
ną się wzorem gospodarki nowoczesnej.

STANISŁAW CIEŚLAK

Na środowym nocnym posiedze
niu „specjalnej komisji politycznej" 
ONZ kontynuowano debaty w spra 
wie przedłużenia uprawnień tzw. 
Małego Zgromadzenia, utworzone
go w ub. roku pod naciskiem USA, 
wbrew sprzeciwowi ZSRR i krajów 
demokracji ludowej. Delegat ra
dziecki Jakub Malik, zabierając 
głos w dyskusji, sprzeciwił się sta
nowczo dalszemu istnieniu „Małego 
Zgromadzenia". Mówca stwierdził, 
że mocarstwa zachodnie pragną po 
wołać do życia organizację, która 
nie tylko konkurować będzie z Radą 
Bezpieczeństwa, lecz ponadto posia 
dać uprawnienia znacznie większe 
od uprawnień Rady. Tego rodzaju 
tendencje do stworzenia organizacji, 

.konkurującej z Radą Bezpieczeń
stwa — podkreśla Malik — mogą 
jedynie doprowadzić do rozłamu

Organizacji Narodów Zjednoczo
nych.

W toku dalszej dyskusji delegaci 
Chin kuomintangowskich i Holan
dii poparli wniosek Iranu w sprawie 
przedłużenia prac „Małego Zgro- 
madzenia“, natomiast przedstawi
ciel Jugosławii oraz delegat Ukrai
ny — Bogomołow — wypowiedzieli 
się przeciw temu wnioskowi.

aniżeli zaspokojenie żądań górników, 
których słuszności nikt pie kwestio
nuje" — komunikat wzywa 
jących do „kontynuowania 
do zupełnego zwycięstwa".

W szeregu kopalń notuje
sze usztywnienie postawy strajkują
cych. Wzrasta liczba górników porzu 
cających pracę na znak protestu 
przeciwko represjom policji.

Prezydium Rady Narodowej Pola
ków we Francji opublikowało ener
giczny protest przeciwko aresztowa
niu i wysiedleniu przewodniczącego 
Organizacji Pomocy Ojczyźnie w 
Lille, Degórskiego,

W proteście stwierdza się, iż me
tody postępowania władz francu
skich wobec Polaków, którzy wal
czyli ofiarnie wraz z Francuzami 
przeciwko okupantom hitlerowskim 
i którzy po wyzwoleniu Francji, 
przodowali w pracy nad jej odbuclo. 
wą — obrażają elementarne poczu
cia honoru oraz godności ludzkiej 
i narodowej.

i

Antyludófaa polityka rządu francuskiego
została narzucona przez imperialistów USA

Biuro Polityczne francuskiej partii 
komunistycznej opublikowało komu
nikat, w którym stwierdza: że „kłam 
stwa Julesa Mocha zmierzają do cri- 
wrócenia uwagi mas ludowych od 
straszliwych skutków jakie przynosi 
dla Francji polityka rządu kapitula
cji narodowej". Następnie komunikat 
zaznacza że naród francuski przeko
nał się, iż partia komunistyczna mia

w nbwyin wydaniu
Nowy rząd grecki, tworzony przez 

Tsaldarisą razem z Sophulisem., bę
dzie prowadzony przez tego ostatnie 
go, który również obejmie tekę mi
nistra wojny. Tsal-daris, który będzie 
wicepremierem, otrzyma tekę minist
ra spraw zagranicznych. Ostateczna li 
sta nowego rządu będzie ogłoszona 
w piątek rano

Wielki sukces przemysłu
Włókniarze wykonali roczny plan 
na sześć tygodni przed terminem

18 bm, około godz. 16 rano przemysł włókienniczy wykonał całkowicie 
swój plan produkcyjny na rok 1948. Wartość wyrobów gotowych i wy
produkowanych w roku bieżącym przez państwowy przemysł włókienniczy 
osiągnęła w dniu 18 listopada br, kwotę jednego miliarda dziewięćset trzy 

dziestu dwu milionów zł w cenie z 
r. 1938. Meldując o tym przewodni
czący Zarządu Głównego Zw. Zaw. 
Włókniarzy A. Bórski, wysłał depe
szę na ręće Prezydenta R. P. Bieru 
ta, a gen. dyr. CZPWł. Wende na 
ręce min. Minca.ła rację wypowiadając się przeciw 

marshaliizacjl Francji oraz uchwa
łom londyńskim, które doprowadziły 
do oddania arsenału Ruhry kapitali
stom niemieckim. Obecnie - i®k za 
czasów Hitlera — ruda francuska zo
stają wywieziona do Ruhry, gdzie 
będzie przerabiana na stal niemiecką. 
Jest to antynarodowa polityka — na
rzucona przez imperialistów amery
kańskich, którą rząd pragnie ukryć 
przed narodem rozpętując ohydną 
kampanię antykomunistyczną wzoro 
waną na hitleryzmie,

Co 6ię tyczy poszczególnych branż 
przemysłu włókienniczego to najlep
sze wyniki do tej pory osiągnęła dy
rekcja artykułów i tkanin technicz
nych, która już wczoraj osiągnęła 
114,1 proc, planu rocznego. Dalsze 
miejsca zajęły: przemysł włókien ły
kowych 109,6 proc., roszarnie lnu i 
konopi 106 proc, przemysł wełniany 
101,8 proc„ przemysł jedwabniczo- 
galanteryjny 101,6 proc, i przemysł 
włókien sztucznych 100,3 procent.

Akcja współzawodnictwa pracy na wsi
objęła w roku bieżącym cały kraj

Na zwołanej przez Zarząd Głów
ny Związku Samopomocy Chłop
skiej specjalnej konferencji, doko-

Eksport siły roboczej
przewiduje »plan Marshalla« 9

Koła urzędowe organizacji „Eu
ropejskiej współpracy gospodar
czej" stwierdzają, Że komitet reali
zujący plan Marshalla powziął o- 
statnio „ważne decyzje" w dziedb 
nie siły roboczej. — W myśl tych 
decyzyj, robotnicy z belgijskiego 
przemysłu włókienniczego, gdzie 
rozpoczęło się bezrobocie, mają 
być eksportowani do Wielkiej Bry-

tanii, gdzie panuje zapotrzebowanie 
na takich robotników. W razie po
wołania do życia unii ekonomicz
nej przewidziana jest „wolna wy- 
miana* 1 nie tylko towarów, lecz i lu
dzi. Specjalne organizacje mają 
troszczyć się o wysyłkę zbędnej si
ły roboczej do krajów, gdzie odczu 
wa się brak rąk do pracy.

nany został bilans tegorocznej 
pierwszej akcji współzawodnictwa 
pracy w rolnictwie.

Akcja, zapoczątkowana w roku 
bieżącym, objęła cały kraj. W pnzo 
dujących województwach ilość go
spodarzy uczestniczących w współ
zawodnictwie dochodzi do 80 %.

Jednym z głównych tematów te
gorocznej akcji współzawodnictwa 
pracy na wsi było zlikwidowanie od 
logów. W dziedzinie tej przoduje 
woj.' olsztyńskie, ®które na ogólną 
ilość 300 tys. ha odłogów zagospo
darowało już w okresie wiosennym 
205 tys. ha. Całkowicie zlikwidowa
ne zostały odłogi w woj.; bydgo
skim, łódzkim i kieleckim.



Artyleria — bóg wojny 
\A/ cstai“ej wojnie przeciw kitle- 
W rcwcom artyleria radziecka o- 

degrała ogromną/ rolę. Na wszystkich 
odcinkach frontu artyleria miała do 
wykonania zadanie najwyższej wagi. 
Jej przewaga nad przeciwnikiem u- 
wypTikliła się szczególnie w okresie 
bitwy staliagradzlriej, kiedy to hura
ganowy ogień z dziesiątków tysięcy 
dział dosłownie miażdżył wroga, zna
komicie ułatwiając wykonanie zleco
nych operacji innym rodzajem broni.

W chwili najazdu hitlerowskiego 
na ZSRR, artyleria armii radzieckiej 
przedstawiała dobrze zorganizowany 
i należycie zaopatrzony technicznie 
rodzaj wojsk z doskonale wyszkolo
nymi kadrami,. Te elementy sprawiły, 
że artyleria w dużej mierze umożliwi 
ła Związkowi Radzieckiemu oparcie 
się uderzeniu • uzbrojonego po zęby 
wroga i zadanie mu śmiertelnego cio
su,

W czasie wojny radziecki przemysł 
wojenny nie tyjko osiągną) ogromny 
wzrost produkcji dzia) i amunicji, ale 
i uruchomi) wytwórczość nowych ro
dzajów artylerii, dział pancernych, 
moździerzy ciężkich kalibrów oraz 
udoskonalonych moździerzy odrzwio
wych — „Katiuszy".

Przed artylerią radziecką pasować 
siusiały faszystowskie czołgi — 
grysy**,  „pantery" i działa 
ne —- „ferdynandy" '

Zgodnie ze wskazówkami
Stalina podstawa szkolenia
rzystów była oparta na takich zasa
dach, jak:

zaskoczenie przeciwnika, 
masowe użycie artylerii w decydu

jących punktach,
najściślejsze jej współdziałanie z 

piechotą, bronią pancerną i lotnic
twem,

W warunkach czynnej obrony w 
pierwszym okresie wojny artyleria 
miała w pierwszym rzędzie zadanie 
zwalczania czołgów przeciwnika, spe! 
niało rolę żelaznej tarczy, o którą kru

<>‘y- 
pancer-

Józefa 
artyle-

W

Nacjonalizacja 

przemysłu hutniczego 
w Wielkiej Brytanii

Brytyjska Izba Gmin uchwaliła 
środę nacjonalizację przemysłu hut
niczego. Za wnioskiem padło 373 gło
sów — przy 211 głosach przeciw
nych. Debata nad wnioskiem trwała 
trzy dni.

Aktorzy-renegaci przed sądem
1-szy dzień procesu współtwórców filmu
„Heimkehr"

18 bm. Sąd Okręgowy w Warsza 
wie przystąpił do rozpatrzenia spra 
wy aktorów: Bogusława Sambor
skiego, Michała Plucińskiego, Ju
liana Łuszczewskiego, Stefana Gol- 
czewskiego, Józefa Kondrata i Wan 
dy Szczepańskiej, oskarżonych o u- 
dział w głośnym, oszczerczym i anty 
polskim filmie „Heimkehr", nakrę 
conym w 1941 r. na polecenie pro 
pagandy niemieckiej przez wytwór
nię filmową „Wien-Film“ w Wie
dniu.

Sprawa osk. Samborskiego, któ-

Kroniko polityczni!
Min. spraw zagr, Zygmunt Modze

lewski przyjął w dniu 18 bm. amba
sadora ' Rumunii w Warszawie, łon 
Raiiciiu.

Napisał „
Gen.-major N. Sza&w

szyły się liczne ataki wojsk faszy
stowskich.

Podczas bohaterskiej obrony Le
ningradu, Odessy, Sewastopola, na 
przedpolach Moskwy przy pomocy 
artylerii została przekreślona „stra
tegia błyskawicznej wojny" armii hi
tlerowskiej,

W operacjach ofensywnych Armii 
Radzieckiej jej artyleria stała się 
tym taranem, który oczyszczał drogę 
piechocie i czołgom oraz niszczył u- 
mocnienia wroga. Artyleria radzicc-

Ratyfikację umów granicznych z ZSRR

i kornej; polsko-francuską o zabezpieczenia społecznym
uchwalił Sejm 18 bm.

Sejm Ustawodawczy zebrał się dn. 18 bm. na 49 posiedzenie plenarne. 
Porządek dzienny przewidywał dwadzieścia dwa punkty. Na ławach rzą
dowych widzimy premiera J. Cyrankiewicza, wicepremiera A. Korzyc- 
kiego, min. Modzelewskiego i innych członków rządu, a w loży dyploma
tycznej ambasadora ZSRR — W.
Otwierając o godz. 10 m. 10 posie

dzenie marszałek W. Kowalski 
wniósł uzupełnienie porządku dzien
nego nowym punktem — 23-cim, do
tyczącym pociągnięcia posła J. Ku
lisiewicza do odpowiedzialności kar
nej na wniosek Komisji Specjalnej 
do walki z nadużyciami i szkodni
ctwem gospodarczym. Następnie po 
dokonaniu szeregu zmian w składzie 
osobowym niektórych komisji sta
łych, Sejm ratyfikował umowy mię
dzy Polską a Zw. Radzieckim z dnia 
8 lipca br. o stosunkach prawnych 
na polsko - radzieckiej granicy pań
stwowej i konwencję o sposobie re
gulowania konfliktów granicznych i 
incydentów. Oba projekty refero
wał poseł E. Kuroczko (PPR).

STOSUNKI 
CORAZ SERDECZNIEJSZE

Sprawozdawca zaznaczył, że istot
nym źródłem wymienionych aktów 
jest historyczny układ o przyjaźni, 
pomocy wzajemnej i współpracy po
wojennej między Związkiem Socja
listycznych Republik Radzieckich i 

| Rzeczpospolitą Polską z dnia 19 wrze

) 

ry przebywa za granicą rozpatrywa 
na jest zaocznie, sprawa Józefa 
Kondrata odpowiadającego z wol
nej stopy na skutek jego choroby, 
została wyłączona z rozprawy.

Proces wywołał duże zaintereso
wanie szczególnie wśród artystycz
nych sfer stolicy.

Po odczytaniu aktu oskarżenia 
sąd przystąpił do przesłuchania o- 
skarżonych,

Wszyscy oskarżeni nie przyznają 
się do winy twierdząc, że do udzia
łu w realizacji filmu „Heimkehr" 
przystąpili pod presją Igo Syma i 
propagandy niemieckiej oraz z oba 
wy przed konsekwencjami za ewen
tualną odmowę udziału w filmie.

Po przesłuchaniu oskarżonych 
na sali sądowej odbył się^pokaz fil 
ftiu „Heimkehr", po czym sąd przy 
stąpił do przesłuchania świadków.

ka była główną siłą uderzenia armii 
radzieckiej.

Według wskazań Stalina, zamiast 
dawnego przygotowania artyleryjskie 
go zostało wprowadzone nowe poję
cie o natarciu artyleryjskim, sens któ 
rego polegał na ciągłej aktywności 
bojowej artylerii, aż do złamania o- 
poru przeciwnika.

Wojska radzieckie szły do natarcia 
przy akompaniamencie ognia artyle
ryjskiego, przy dźwiękach grającej 
muzyki dział.

Najlepszym dowodem uznania dla 
zasług artylerii było ustanowienie 
przez Najwyższą Radę ZSRR dorocz 
nego święta — Dnia Artylerii które 
przypada na dzień 19 listopada.

Lebiediewa.
śnia 1945 roku. Wzajemne stosunki 
polsko . radzieckie zacieśniają się 
coraz bardziej, szczególnie w walce 
o uszanowanie wolności 1 pokoju. 
Polska, w przededniu zjednoczenia 
dwu partii robotniczych, wchodzi na 
drogę dziejową, która w historii na
rodu polskiego nie ma precedensu.

Omawiając konwencję między Pol 
ską o Związkiem Radzieckim spra
wozdawca stwierdził, że żadnych kon 
fliktów i incydentów granicznych nie 
było. Od chwili wytyczenia linii gra
nicy do chwili obecnej stosunki na 
granicy układają się jak najlepiej.

Wśród burzliwych oklasków Sejm 
uchwalił, jednomyślnie ratyfikację 
powyższych umów. Następnie rozpa
trzył rządowy projekt ustawy o do
datkowych kredytach do budżetu na 
okres od 1 stycznia do 31 grudnia 
1948 r., którego sprawozdawcą był 
poseł A. Mitura (SL).

Po przemówieniu wiceministra 
skarbu Jastrzębskiego, który scha
rakteryzował projektowane dodatko
we kredyty,- Izba przyjęła projekt 
ustawy. Następnie Izba rozpatrzyła 
i przyjęła szereg innych projektów 
ustaw, a m. in. rządowy projekt u- 
stawy o przejściu na własność 
stwa niektórych lasów i innych 
tów samorządowych.

pań- 
grun

LASY I SAMOPOMOC 
SĄSIEDZKA

Po-
pro-
zna-

W debacie zebrał głos min. 
dedworny, który uzasadniając 
jekt ustawy podkreślił wielkie 
czenie gospodarcze i zdrowotne la
sów.

Po przyjęciu powyższej ustawy 
pos. Jaworski (PPR) w imieniu Ko
misji Rolnictwa i Leśnictwa oraz Ko 
misji Samorządowej referował pro
jekt o pomocy sąsiedzkiej przy od
budowie wsi.
Artykuł 6 tej ustawy daje możność 
korzystania z pomocy sąsiedzkiej dla 
gospodarstw, niemających budyn
ków mieszkalnych i gospodarskich 
i nie posiadających własnego inwen
tarza.

Dotychczasowa ustawa o pomocy 
sąsiedzkiej z dnia 12 września 1947 
roku dała poważne wyniki w zago
spodarowaniu wsi, podniesieniu pro-

3,5 miliona żołnierzy 
stracił Czang-Kai-Szek 
w ciągu 28-miu miesięcy

Walki w rejonie Suczou trwają w dalszym ciągu. Oddziały chiSsMej 
armii ludowej, kontynuując swą ofensywę, posuwają się w kierunku po
łudniowym i zajęły miasto Suhsien, położone w odległości 75 km na po
łudnie od Suczou, Dzięki zajęciu tego miasta wojska Czang-Kai-Szeka 
w rejonie Suczou mogą być całkowicie odcięte od zaplecza,
Drogę do Nankinu zagradzają ar

mii ludowej jeszcze dwa stosunkowo 
słabe punkty oporu Czang-Kai-Szeka 
miasto Peng Pu i rzeka Yangse. ' W 
samym Nankinie oraiz w Chinach śród 
kowych nastroje paniczne w dalszym 
ciągu przybierają na sile. Korpus dy
plomatyczny otrzymał oficjalną radę 
ewakuowania z Naakinu kobiet i dzie 
ci. Ambasada USA ponownie węzwa 
ła ^obywateli amerykańskich do opusz 
czenia całych Chin z wyjątkiem For

dukeji rolnej, likwidacji odłogów. 
Rozciągnięcie obowiązku pomocy są
siedzkiej przyczyni się do dalszego 
poważnego rozwoju wsi.

Klub Poselski SL 1 PSL wnosi o 
przyjęcie projektu ustawy o pomo
cy sąsiedzkiej przy odbudowie wsi. 
Projekt ustawy został przyjęty przez 
Sejm w drugim i trzecim czytaniu.

O LOS POLSKICH GÓRNIKÓW
WE FRANCJI

W czasie obrad nad rządowym pro 
jektem ratyfikacji konwencji polsko- 
francuskiej o zabezpieczeniu społecz 
nym pos. Nieszporek (PPR) stwier
dził, że konwencja jest aktem pozy
tywnym. Reguluje ona bowiem cały 
szereg uprawnień, jakie robotnicy 
nasi nabyli z tytułu swej pracy we 
Francji.

Wśród skupionej uwagi, całej Izby; 
pos. Nieszporek cytuje długą, wstrzą 
sającą listę faktów, świadczących o 
prześladowaniach górników polskich 
we Francji.

■ W debacie zabiera głos poseł Ol
szewski (SL), który oświadcza w i- 
mieniu SL i PSL, że kluby te głoso
wać będą za przyjęciem proponowa
nej ustawy.

Po przemówieniach jeszcze kilku 
mówców, którzy podkreślają, że pol
ski świat pracy domaga się sprawie
dliwości i równości wobec prawa dla 
ludzi, którzy 'odbudowują cudzą oj
czyznę tak, jak własną, w głosowa
niu projekt ustawy został przyjęty 
w drugim i trzecim czytaniu.

SPRAWA POSŁÓW
KULISIEWICZA I LECHOWICZA
Następnie, po zatwierdzeniu szere

gu dekretów wydanych przez rząd w 
okresie między sesjami, pos. Kaczo- 
cha (SL) składa sprawozdanie Ko
misji Prawniczej i Regulaminowej 
o wnosku Komisji Specjalnej do 
Walki z Nadużyciami i 
ctwem Gospodarczym 
Państwa o zezwolenie 
cie pos. Kulisiewicza 
dzialności karnej.

Po wysłuchaniu
Sejm postanowił zezwolić na pocią
gnięcie pos. Kulisiewicza - do odpo
wiedzialności karnej.

Po wyczerpaniu porządku dzienne
go wicemarsz. Barcikowski zawiado
mił. Izbę o wpłynięciu wniosku Na
czelnej prokuratury Wojskowej o ze
zwolenie na pociągnięcie pos. 'Wło
dzimierza Lechowicza do odpowie
dzialność karnej. Wniosek został ode 
słany do Komisji Prawniczej i Regu
laminowej. y 

Szkodni- 
przy Radzie 
na pociągnię- 
do odpowie-

sprawozdania

mozy i Hongkongu. Również konsulat 
brytyjski po raz pierwszy wezwał 
swych obywateli do wyjazdu z Chin.

'Na froncie północnym wojska lu
dowe pod dowództwem gen, Lin- 
Piao zbliżają się coraz bardziej do P« 
kinu. Na północny wschód od Pęki 
nu wojska te koncentrują się w od
ległości około 49 km od miasta 
wzdłuż linii kolejowej Pekin — Tien- 
tsia, Na wschodzie oddziały chińskiej 
armii ludowej, które w 3 miejscach 
przekroczyły Wielki Mur, oddaloną 
są od Pekinu o 40 do 90 km.

W wyniku sukcesów, pod kontrolą 
władz ludowych znajduje się obecnie 
olbrzymie terytorium, zamieszkał® 
przez 170 milionów . ludności.

Straty Czang-Kai-Szeka w ciągu 28 
miesięcy wojny obliczane są na oke 
ło 3,5 miliona żołnierzy, przy czym 
od chwili rozpoczęcia kampanii man
dżurskiej, Kuomlintamg miał etracić 
przeszło pół-milionową armię, w przs 
ważającej swej części — wyszkoloną 
i wyposażoną w sprzęt wojenny 
przez Stany Zjednoczone,

- - O- -  
Mimo protestu Francji

Mimo wielokrotnych protestów 
Francji, rząd amerykański postano
wił utrzymać w mocy decyzje anglo- 
amerykańskich władz okupacyjnych 
w Niemczech w sprawie przekazania, 
administracji fabryk i zakładów prze 
myślowych Ruhry w ręce Niemców

Oficjalne oświadczenie w tej spra 
wie wydane zostało wczoraj prze! 
dępartamęn stanu USA- t

—-oO

Rz«jd hinduski
walczy z ruchem ludowym

Rząd Pandit Nehru rozwinął na 
przestrzeni ubiegłego roku niesłycha
ną akcję terroru wobeo związków 
zawodowych, ruchu chłopskiego, or
ganizacji studenckich i. komunistów. 
Władze prowincjonalne otrzymały 
dyktatorskie uprawnienia do walki 
z ruchem ludowym. Aresztowano 
szereg wybitnych przywódców i dzia 
łączy klasy robotniczej. Używanie 
przez policję broni palnej bez ostrze 
żenią' wobec strajkujących robotni
ków stało się powszechnym zjawi
skiem.

RADIO -TELEFON
TELEGRAF ' '

@ W Tokio 30 tysięcy funkcjo
nariuszy i urzędników państwowych 
urządziło antyrządową manifestację.

W Madrycie Stracono w środę 
hiszpańskiego antyfaszystę Gonzale- , 
sa, który skazany został na śmierć 
przez sąd Franco.

Pomimo przyrzeczeń, danych ro 
botnikosą przed wyborami, prezydent 
Trumain unika jednakże wobec nich ja 
kichkołwiek bardziej szczegółowych, 
zobowiązań.

Od początku powstania ludowe
go na Malajach, brytyjska i malajska 
służba beizip. zamordowała 295 osób, 
które podejrzane były o udział w po
wstaniu.
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OBRAZ GOSPODARKI LEŚNEJ
Osiągnięcia i plany Ministerstwa Leśnictwa

Na posiedzeniu Sejmu Ustawo dawczego min. Bolesław Podedwor- 
ny wygłosił przemówienie, obrazujące prace Ministerstwa Leśnictwa. 
Zamieszczamy fragmenty tego przemówienia.

W lasach polskich w czasie ostat-1 powierzchni kraju aby w ten sposób 
wojny światowej Niemcy można było utrzymać stopień lesi

prowadzili gospodarkę rabunkową, 
wydęli bowiem około 10 aoratalnych 
rocznych etatów rębnych i obniżyli 
lesistość naszego kraju z 22% do 17%, 
a w b. „Guberałi Generalnej" nawet 
do 14 proc. Niemcy zmniejszyli po
tencja] polskiego gospodarstwa leś
nego o 30 proc, w stosunku do roku 
1939.

iWięlcszość zakładów przemysło
wymi uległa całkowitemu lub częś- 
tóowemu zniszczeniu. Z fabryk ocala
łych sdążył okupant wywieźć urząd- 
dzenta techniczne, a nieliczne zakła
dy przemysłowe, ocalał® przed de
wastacją, znalazły się, na skutek wy 
tóęcśa lasów poza zasięgiem odpo
wiednich baz surowcowych,

Adminisraoja lasów państwowych 
skierowała największy wysiłek na 
zorganizowania sprawnego aparatu 
techniczno - administracyjnego, za
kładając w całym Seraju sieć ośrod
ków szkoleniowych oraz gimnazjów 
leśnych i przemysłu drzewnego. Te, 
szkoły otworzyły szerokie możliwoś
ci awansu społecznego dla synów 
chłopów i robotników), wykazujących 
odpowiednie zdolności lub zamiłowa
nia j umożliwiły częściowe przejście 
8 3-stoptóowego systemu osganizacyj 
nego administracji : lasów państwo
wych na system 2-stopniowy,

Ogółem wyszkolono lub prźeszko- 
~ łono około 38 tys. osób na 87 tys, 

robotników oraz pracowników leś
nych, W drodze awansu społecznego 
2,847 przeszkolonych gajowych i ro
botników leśnych awansowało na leś 
niczych lub na stanowiska równoized 
ne, zaś 133 leśniczych otrzymało a- 
wans na nadleśniczych.

Ogólną powierzchnię gospodarstw 
leśnych w Polsce ocenia się w su
mie na około 7.229.000 ha, z czego 
około 84 proc, stanowi własność pań 
stwa, około li proc, drobną włas
ność prywatną i około 5 proc, włas
ność samorządu terytorialnego,,

Odbudowa i rozbudowa lasów jest 
aastawiona na zwiększenie powierzch 
ni leśnej produkującej do około 8 
milionów ha czyli 25 proc, ogólnej

stości na poziomie odpowiadającym 
najkonieczniejszym potrzebom gospo 
darczym j klimatycznym;

W ciągu ostatniego 4-lecia zalesi
liśmy ogółem 208.128 ha. Zalesianie 
wykazuje przy tym duży dynamizm 
rozwojowy. W r. 1944/45 zalesiono 
zaledwie 14.779 ha, w noku zaś 1947/8 
zalesiono 88.500 ha. W ciągu 5 łat 
projekt Ministerstwa Leśnictwa prze 
widuje już całkowite alilcwidowamie 
arabów wojennych o ogólnej po
wierzchni 280 tysięcy ha oraz zalesie 
nie około 410 tysięcy ha gruntów po
wolnych i nieużytków i 200 tysięcy ha 
lasów niepaństwowych.

Niezależnie od tego jest pro- 
wadaone intensywnie dolesicnie 

i zadrzewienie kraju, dolesienie ze
społu okolic podmiejskich, wszyst
kich ośrodków przemysłowych, kom
pleksów miejskich i osiedla robotni
czych.

Równocześnie postępują prace., ma 
jące na celu ewialiczanie szkodników 
owadzich i roślinnych, które w kon
sekwencji zachwiania równowagi bio 
logicznej opanowały i niszczą rozle
głe obszary lasów. . W ramach prac 
związanych z ochroną lasów zastoso
wano w bieżącym roku — między 
innymi — na szeroką skalę nowoczes 
ne środki chemiczne, Tegoroczne 
zwalczanie oenuii gwiaździstej przy 
pomocy środków chemicznych, rozpy 
lanych z samolotów, objęła powierz
chnię około 17.000 ha lasów i dała 
dodatnie wyniki,

.Przystąpiliśmy do przebudowy 
struktury naszych lasów, zastępując 
nieracjonalne metody zrębowe nowy
mi metodami — bezzręlbowymi, meta 
darni dostosowanymi specjalnie dla 
naszych warunków, W wyniku prze
budowy unikniemy klęsk gospodar
czych i osiągniemy: ,

1 wzmożenie sił produkcyjnych 
siedlisk leśnych

2 ilościowe i jakościowe zwiększę 
ni® przyrostu drzewostanów,

3 wzbogać cnie flory leśnej w ga
tunki drzew niezbędne dla go

spodarki ogólnonarodowej,

lasów
le

4 stworzymy korzystniejsze wa
runki dla wzbogacenia składu 

gatunkowego naszej fauny leśnej, a 
tym samym przyczynimy się do za
chowania stanu równowagi biologicz 
nej i pełniejszego wykorzystania przy 
rodniczych rił produkcyjnych,

Przebudowa lasów wraz z racjonal 
nym zalesieniem zwiewnych piasków, 
mokradeł, ogołoconych z drzewosta
nu stoków gór. czy podmywanych 
erozją fal brzegów morskich,- pozwo 
li na rozszerzenie korzystnego wpły
wu lasu na klimat kraju, na gospo
darkę wodną w przyrodzie i na ochro 
nę produkcji rolnej i

W zakresie użytkowania 
nasza gospodarka opiera się ściśli 
na zasadach trwałości i ciągłości pro 
dulkcjl, Zgodnie z założeniom planu 
3-letniego pozyskuje się w lasach pań 
stwo<wych rocznie masę około 10 
mil. m3 gnubizny, na którą składają 
się kopalniaki, papierówka, surowiec 
tartaczny, słupy teletechniczne i ener 
getyczae, podkłady itp,

W roku gospodarczym 1947/48 z o- 
gólnęj ilości pozyskanej masy drzew
nej Lasy Państwowe miały wyrobić
74,8 ,proo, drewna użytkowego i 52,2 
procent opału. Dzięki starannej mani 
pulacji na zrębie i bardzo dokładnie 
przeprowadzonym pracom broker
skim ilość użytku zwiększono do 78.3 
procent co oznacza oszczędniejsze 
wykorzystanie cennego surowca i co 
przysporzyło około 600.000 m3 drew
na użytkowego więcej niż przew.idzia 
no w planie.

W celu skuteczniejszego zapobieże 
nia psuciu się surowca na zrębie. Mi 
nistersiwo Leśnictwa zmierza do 
przejścia w szerszym zakresie na me 
chanśczne środki transportowe i wy
korzystanie wód spławnych.

Zamierzenia inwestycyjne Minister 
stw.a Leśnictwa zdążają do racjonali 
zacji przerobu ■ surowca drzewnego 
drogą unowocześnienia metod i urzą 
dzeń technicznych zakładów, likwi
dacji tartaków o niskiej wydajności 
produkcyjnej i nie posiadających od
powiedniego zaplecza surowcowego, a 
wreszcie do budowy nowoczesnych 
■fabryk kombinatów o dużej zdolnoś
ci produkcyjnej, zapewniających na
leżyte wykorzystanie surowca drogą 
wtórnych procesów jego przerobu i 

znaczne obniżenie kosztów produkcji. 
Zgodnie z planeoi na r. gosp, 1^47/8 

mieliśmy przerobić 3.050.000 m3, na
tomiast faktycznie przetarto 3.733.086 
m3 surowca ■wykonując plan w 124% 
i zwiększając przy tym wydajność su 
rowca o 8,7 procent,

DALEKO idąca racjonalizacja prze 
robu surowca drzewnego poawo 

lila na osiągnięcie ostatnio pewnych 
nadwyżek pnoidlikcyjnych. które w 
formie tarcicy, skrzynek, mebli i wy 
rabów uszlachetnionych zostały akie 
r.owane na eksport, Drewno jednak 
w zasadzie nie stanowi dziś podsta
wowego produktu eksportowego, Je 
go pozycję w obrotach międzynaro
dowych zajęły dziś inne użytki leśne, 
jak np. terpentyna, grzyby, jagody- 
zwierzyną łowna, ściółka tarfowa itp. 
Zainicjowanie w bieżącym roku eks
portu nadwyżek tych produktów 
świadczy, że wkraczamy już coraz 
śmielej na drogę rozszerzenia wachta 
rza produkcji leśnej, a tym samym 
osiągamy wyższy stopień produktyw
ności gospodarstwa leśnego.

W latach 1945/46 Polska nie tylko 
nie mogła jeszcze eksportować leś
nych użytków niedrzewnych przeciw 
nie, nawet zmuszona była importo
wać pewne iości terpentyny i kala
fonii. Obecnie możemy już przezna
czyć na eksport 700 ton terpentyny 
i innych użytków nieteewnych.

Dla zobrazowania całokształtu 
aktualnych zagadnień w dziedzinie 
gospodarki leśnej wspomnę jeszcze 
o jednym znamiennym fakcie, charak 
teryzującym z obecny stan rzeczy. 
Mam tu na myśli stosunek społeczeń 
stwa do lasu i administai-cji leśnej do 
społeczeństwa, a zwłaszcza do ludnoś 
ci wiejskiej,

W Polsce Ludowej z chwilą, gdy 
las stał się w całym tego słowa zna 
czernili własnością narodu, wieś znaj
duje dziś w leśniku nie tylko stróża 
cennego majątku narodowego., ale 
człowieka rozumiejącego w pełni po
trzeby wsi. Zniknął więc dawny mur 
uprzedzeń, a między administracją 
leśną i społeczeństwem zawiązała się 
trwała nić współpracy, która znajdu
je wyraz w żywym zainteresowaniu 
Rad Narodowych wszy.stfci>dh szczebli 
potrzebami ' gospodarstwa leśnego.

PRZYTOCZONE osiągnięcia na od 
ciriku gospodarki leśnej i drzew 

nej możliwe były oczywiście tylko 
przy ześrodkowaniu całokształtu po
lityki leśnej w kompetencji jednego 
□środka dyspozycyjnegoi, gdyż tylko 
tą drogą można było konsekwentnie 
uzgodnić procesy produkcyjne z pro
cesami elksploartacyjnymi j przetwór
czymi na zasadach planowej i racjo
nalnej gospodarki leśnej. -

Obecny model struktury gospodar
stwa leśnego nie odpowiada jeszcze 
całkowicie jego celom i zadaniom, po 
niewaź przeprowadzenia wspólnej li
nii wytycznej dla całokształtu gospo 
darki leśnej i drzewnej napotyka na 
szereg trucLności wynikających stąd, 
że znaczne kompleksy lasów znajdu
ją eię dotychczas poea zasięgiem befl 
pośredniego kierownictwa ześrodko- 
wanego w Ministerstwie Leśni;twa. 
Mam tu na' myśli lasy samorządu te
rytorialnego, Dekret z dnia 12 grud
nia 1944 r. wyłączył je od iipaństwo 
wienia, ponieważ w chwili opracowy
wania tego dekretu brało się tylko 
pod uwagę głównie Ziemi® Dawne, 
gdzie lasy samorządowe zajmowały 
stosunkowo niewielką powierzchnię. 
Z chwilą włączenia Ziem Odzyska
nych w granice państwa sprawa przy 
brała zupełnie inny aspekt, ponieważ 
na terenach tych w rękach samorzą
du terytorialnego znalazły się kom
pleksy leśne niewspółmierni® duże 
do potrzeb kultury społecznej i zdro 
wolnej miast i innych osiedli.

Wiele jednostek samorządu teryto
rialnego nie tylko nie prowadzi w 
swoich lasach gospodarki cacjonal- 
tięj, lecz dla zaspokojenia doraźnych 
potrzeb finansowych sięga do zapasu 
drzewnego naruszając w ten sposób 
zasadę trwałośai i ciągłości użytko
wania. - \ "

Dlatego też przedstawiono Wyso
kiej Izbie projekt usitawy o przejęcia 
na własność państwa niektórych la
sów i innych gruntów stanowiących 
własność samorządu,

W zakończeniu swego przemówie
nia min, Podedwomy prosił Sejm o 
uchwalenie ustawy w brzmieniu rzą
dowym, stwierdzając., ze lasy samo
rządowe w ramach administracji pań 
etwowej będą lepiej niż dotychczas 
wykorzystane i zagospodarowane.

Zagadnienie dnia

NAUCZYCIEL, A
ZAGADNIENIA oświaty i kultury 

wsi pasjonują nie od dziś wszy
stkich, którym dobro Narodu i Pań
stwa leży na sercu. Dziś łączy się je 
aadto z postulatem demokracji kul
turalnej, tj. upowszechnienia oświa
ty j kultury w najszerszych kołach 
społeczeństwa i stawia się w hierar
chii zadań państwowych na czoło
wym miejscu.

Wielką rolę miał przy tym i ma 
do spełnienia NAUCZYCIEL LUDO
WY, który kształtuje horyzonty my
ślenia młodego pokolenia chłopów i 
wywiera dominujący wpływ na prze 
bieg procesów kulturalnych w życiu 
wsi. W okresie zaboru on budził 
wśród chłopów świadomość narodo
wą, społeczno • polityczną, rozwijał 
zamiłowanie do czytelnictwa i był 
głównym czynnikiem postępu gospo
darczego. W pierwszym wyzwolonym 
z analfabetyzmu pokoleniu dzieci 

| chłopskich wykrywał najzdolniejsze 
jednostki, przełamywał niewielkie 
zresztą opory rodziców i pierwszą 
awangardę chłopską wysyłał do mia
sta po naukę.

Rządy zaborcze z wiadomych po
wodów nie aprobowały rozszerzonej 
w ten sposób misji kulturalnej nau
czyciela ludowego. Zawód nauczy
cielski traktowany był w hierarchii

KULTURA WSI
urzędniczej na ostatnim miejscu, a 
posłannictwo nauczycieli podlegało 
różnym ograniczeniom.

Niemniej za sprawą nauczyciela i 
szkoły ludowej z wybuęhem wojny 
światowej 1914 roku — powstawały 
na wsi pod przewodnictwem nauczy
cieli ludowych KOŁA SAMO
KSZTAŁCENIOWE, czytelnie ludo
we i amatorskie zespoły teatrów 

J teatrzyków ludowych.
Wprawdzie przez powołanie nau

czycieli - mężczyzn do szeregów i 
obesłanie wsi nauczycielskim ele
mentem kobiecym ze sfer przeważ
nie burżuazyjnych, procesy te w nie
których miejscowościach ' przebiega
ły ruchem wahadłowem, ale na ogół 
w tym okresie wieś zarówno na od
cinku społeczno - politycznym, jak 
i kulturalnym wykazała duże oży
wienie.

Przyszedł wreszcie upragniony ko
niec pierwszej wojny światowej, a 
wraz z nim powstała do życia Pol
ska, w której chłopi stanowili 70 pro 
cent ludności. Ta masa chłopska, 
to już nie bezradny tłum wyrobni
ków na pańskim, ale. dzięki pracy 
nauczyciela i wpływom szkoły, oraz 
otarciu się żywiołów chłopskich w 
czasie wędrówek wojennych o świat 
i miasto, świadomy swych zadań i 

celów obywatel, który zdaje sobie 
sprawę z tego, że jego ciężar gatun
kowy w życiu państwowym będzie 
zależał od stanu oświaty i kultury 
na wsi, że oświata to zasadniczy wa
runek politycznego i gospodarczego 
odrodzenia wsi.

Dlatego też nasz chłop zacieśnia 
i rozszerza swój zadzierzgnięty w 
mrokach zaborów stosunek do szko
ły i nauczyciela. Nauczyciel nie tyl
ko uczy dzieci chłopskie w szkole lu
dowej, ale prowadza kursy dokształ
cające dla dorosłych, odgrywa in
struktorską rolę w chłopskich orga
nizacjach młodzieżowych, a przede 
wszystkim przygotowuje i wprowa
dza coraz liczniejsze szeregi młodzie
ży chłopskiej do gimnazjów w mia
stach. W tym czasie chłop za wszel
ką cenę chce .kształcić swe dziecko 
w mieście, bo już za sprawą nauczy
ciela dobrze rozumie zagadnienie 
przeludnienia wsi i rozdrobnienia go 
spodarstw wiejskich i chce zapew
nić swemu dziecku inną pozycję w 
życiu.

Równocześnie stan czytelnictwa na 
wsi wzrasta, a materialne podstawy 
kultury wsi doznają poprawy. Jed
nak z nastaniem kryzysu, który zno
wu najmocniej uderzył w chłopa, 
opisane procesy ulegają znacznemu 
zahamowaniu. Niskie ceny artyku
łów rolniczych przy wysokich sto
sunkowo kosztach utrzymania w mie 
ście, uniemożliwiają chłopu kształ
cenie dziecka w mieście. Z tych sa
mych powodów przestaje on prenu

merować gazety i kupować książki 
do bibliotek wiejskich, które powoli 
niszczeją i upadają.

Pięcioletni okres koszmarnej oku
pacji niemieckiej przyczynił się do 
jak najściślejszego zjednoczenia tych 
trzech istotnych elementów kultury 
wsi, tj. SZKOŁY, NAUCZYCIELA 
I CHŁOPA. *

Ponieważ okupant nałożył ciasny 
kaganiec oficjalnym głosicielom oś
wiaty w szkołach, nauczyciel ludo
wy i rozwinął w tym czasie wszyst
kie swe siły, wolę i umiejętność, aby 
w niedozwolonych przez wroga gra
nicach zaznaczyć swój udział i swoje 
posłannictwo w kulturalnym i 'poli
tycznym życiu wsi. W tych „czasach 
pogardy" następuje zbliżenie, a na
wet zjednoczenie między wsią a nau- 
czyciejem, który obejmuje tam nie 
tylko przewodnictwo kulturalne, pro 
wadząc w mrokach konspiracji licz
ne kursy dla dorosłych i przygoto
wując młodzież do studiów gimna
zjalnych, ale nierzadko kieruje tam 
również ruchem oporu wobec zarzą
dzeń okupanta i stoi na ozele względ
nie w pierwszym szeregu działają
cych na wsi organizacji podziem
nych.

Musimy dziś przyznać lojalnie, że 
jego postawa przyczynił/się w zna
cznej mierze do tego, że — wbrew 
życzeniom wroga — chłop w okresie 
okupacji zachował srwą godność, a 
wieś wkroczyła w progi wolności z 
dostatecznie naświetlonym horyzon
tem myślenia obywatelskiego.

Zaraz po wojnie, w trudnym i waż 
nym okresie odbudowy i przebudo
wy społeczno - gospodarczej Polski 
Ludowej, nauczyciel ludowy ochotnie 
stanął do pracy w jednym szeregu 
z chłopem i wśród ciężkich warun
ków materialnych objął i od czte
rech lat wiernie zajmuje swój od
powiedzialny posterunek kulturalny 
na wsi. Z niezłomną wiarą w lep
sze jutro wsi i własne kształci bez 
przerwy nowe kadry młodzieży wiej 
skiej, dla której droga do lepszej 
przyszłości w ojczyźnie robotników 
i chłopów, stoi otworem. NASZ NAU 
CZYCIEL LUDOWY nie narzeka, 
ani nie ugina się pod naporem trosk 
i obowiązków, lecz uparcie zdąża dc 
realizacji wytkniętego celu, jakim 
jest szybka zmiana oblicza kultural
nego i przebudowy ustroju gospodar
czego naszej zacofanej pod wzglę
dem cywilizacyjnym wsi.

Świadomość wagi 1 znaczenia pra. 
cy nauczycielskiej wśród rzesz chłop 
skich winna ułatwiać nauczycielowi 
wykonanie tak odpowiedzialnego za
dania. Zdając sobie sprawę, że je- 

,go rola w kształtowaniu nowych po
koleń jest ogromna, winniśmy w 
miarę możności uwolnić \go rychło 
od ciążących jeszcze na nim trosk 
natury materialnej i cały jego wy
siłek umysłowy skierować na właści
we drogi.

WŁADYSŁAW BŁACHUT
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SFOR i podatek gruntowy
I

w powiecie kaliskim
31 października był ostatecznym 

terminem płacenia FOR i podatku 
gruntowego.

Wielu chłopów-płatników w pow. 
kaliskim nie rozumie spraw gospo
darczych państwa, ociąga się z wpła
tami, wstrzymując planową : racji- 
aalną gospodarkę kraju. Wielu jesz
cze chłopów nie wie, że pieniądz le
żący w domu traci swą wartość, ten 
sam natomiast pieniądz w ciągłych 
obrotach handlowych zdwaja swą si
łę, przyśpiesza odbudowę kraju i do
brobyt obywateli.

Powiat kaliski jest jednym z naj
gorzej płacących, choć jest jednym 
z najbogatszych. W wielu przypad
kach gminy o lichszej glebie, bied
niejsze, o przewadze gospodarstw ma
to- i średniorolnych, wywiązały się 
lepiej miż gminy, posiadające więk
sze i dobrze zagospodarowane mająt
ki Jeśli np. biedny chłop z gminy 
Chocz zdobył się na całkowite wy
pełnienie swoich obowiązków, to ni
czym nie może się wytłumaczyć za
legający dotąd z podatkami właści
ciel trzydziesto- czy sześćdziesiecio- nia Mała w gm. Opatówek równaeż 
morgowego gospodarstwa o pszenno- uiściła należne wpłaty 
buraczanej glebie z Goliszewa Tyka- tach. 
dłowa, Żelisławia czy Orzeszyna Nie-

Miasto Piła przeżywało ostatniej 
niedzieli 2 uroczystości: przekaza
nie Domu Staszica Zarządowi Miej 
skiemu, oraz otwarcie szerokowod- 
nego mostu na rzece Głdzie, odbu
dowanego w ciągu 37 dni przez v,cj 
skową jednostkę saperską z Gorzo
wa.

Uroczystości te były transmito
wane w audycji regionalnej na 
wszystkie rozgłośnie Polskiego Ra
dia.

Historia Piły sięga XIV wieku. 
Znana była ona w Polsce jaiko sie
dziba wielkiego Polaka - społecz
nika, St. Staszica. Po 150-letniej 
niewoli niemieckiej, kilikudziesięcio 
tysięczne miasto wróciło do Macie
rzy, ale w 80 proc, zniszczone dzia
łaniami wojennymi.

Pionierzy odbudowującej się Pi 
ły wyremontowali już około 100 
domów oraz usunęli 39.000 m sześć, 
gruzu. Na koszta odbudowy w

Sewil-

KOMEDIA MUZYCZNA 
wdowa", godz 20 00
AKTORA I LALKI 

godz. 19.00.

Co warto zobaczyć
w Poznaniu?
TEATRY
TEATR WIELKI — „Cyrulik 
eki". godz. 19.00.

PAŃSTWOWY TEATR POLSKI

„Sen nocy letniej", godz 19.00 

TEATR
19 30

TEA1 R

..Jadzia
TEATR

Piast"

NOWY — „Ożenek", godz

KINA

APOLLO — „Wielkie nadzieje", godz 
16.30, 19.30, w niedz. od godz 13 30 
3AŁTYK — „Narzeczona z Turk
menii", godz 16 00 18.00 ; 20.00.
w niedz od godz 14.00.
MUZA „Zakazane'"piosenki'1 (w no
wej wersji), godz 16 00 18 00 i 20 00 
w niedz od godz 1400 
RIALTO — „Awantura 
*aoh", godz. 16.30, 18.30 
niedz. od godz 14.30 
WARTA — „Dziewczęta 

ILU LUDZI
MIESZKA W GNIEŹNIE?

(f) Gniezno liczy obecnie 38.044 
mieszkańców. Z tego 36.701 osób 
mieszka stale, a 1.343 jest zameldo
wanych tymczasowo. 19.889 jest ko 
biet, a 16.812 mężczyzn. W ub. mie
siącu było 78 urodzeń, w tym 43 
chłopców, małżeństw było 34, a zgo
nów 33.

PO POŁ ROKU WIĘZIENIA 
ZA KRADZIEŻ

(f) Er. Lewandowski . z Gniezna
II. Kondras z Piekar okradli wra

cając 6/7 września z zabawy śpią
cego o tej porze na chodniku obywa
tela gnieźnieńskiego z butów : z pie
niędzy. Sąd Grodzki w Gnieźnie 
skażał ich na karę po 6 miesięcy 
więzienia.

„STELLA" MISTRZEM
W HOKEJU NA TRAWIE

(f) Wydział sportowy Polskiego 
Związku Hokeja na trawie zweryfi
kował ostatnio wszystkie spotkania 
o mistrzostwo Polski na rok 1948 i 
przyznał ostatecznie zaszczytny tytuł 
mistrza, gnieźnieńskiej „Stelli*.

SZYMURA I LIVANSKY 
NA RINGU

(f) 21 bm. przybędzie do Poznania 
drużyna bokserska SK „Pardubice",

godz. 16.30, 18.30, 20.30. w niedz. od 
godz 14.30
WARTA — „Program Aktualności" 
nr 34", godz. 1100, 12.00, 13.00 i 14.00. 
vi niedz. od godz 1000

w zaświa- 
i 20.30, w

z baletu",

Sta. 4 A

wiele lepsze pod względem płatniczym 
są gminy: Marchwacz, Iwanowice. 
Koźminek i Strzałków.

Na 178 mil. zł należnych FOR-owi 
z naszego powiatu, wpłynęło do 29 
października około 104 mil. zł. Na 
128 miii, zł podatku gruntowego wpła
cono 110 mil. zł. Jedynie płacenie 
podatku gruntowego w zbożu przed
stawia się dobrze, gdyż został już 
całkowicie uregulowany.

Reasumując wyniki ■tegorocznej ak
cji SFOR i podatku gruntowego 
stwierdzić należy, że wielu chłopów 
kaliskich, zwłaszcza bogatszych, nie 
rozumie własnych interesów; żyją oni 
jeszcze poza zdrowo myślącym spo
łeczeństwem, pracującym nad podnie
sieniem dobrobytu całego kraju. Przy 
dobrych chęciach można w terminie 
Wpłacić wszystko. Jako przykład 
niech posłuży wieś Waliszewice, gm. 
Staw, której chłopi, posiadacze go
spodarstw średniorolnych, z sołtysem 
Wł. Kazimierskim na czele, wpłacili 
FOR w 100 procentach. Wieś Tłdki- 
mn lwfssS’** «>• — 2. —7 . •

w 100 prccen-

Dlaczego?

1949 r. przeznaczono 14 mil. zł.
Kolejowe Warsztaty Główne 

1-s.zej klasy i węzeł kolejowy, przez 
który przechodzi tranzyt węgla poi 
skiego ze Śląska nad morze, zna
ny jest w całej Polsce. Stąd też Pi 
ła nosi miano miasta kolejarzy.

W Pile istnieje Szkoła Muzycz
na oraz Państwowe Centrum Wy
szkolenia Zawodowego, — potężny 
ośrodek fachowego przygotowania 
setek młodzieży do precyzyjnych 
zawodów w przemyśle.

W pierwszym okresie odbudowy 
Piła należała do powiatu chodzie- 
skiego, obecnie stanowi samoistną 
jednostkę administracyjną.

Duch Staszica i most łączy kraj 
z prastarymi Ziemiami Zachodni
mi. Jest symbolem polskiej kultu
ry oraz dowodem polskiej prężno
ści.

Józef Kozak

-- :Q— 
Artyści radzieccy 
w Poznaniu

Do Poznania przybyła grupa ar
tystów radzieckich: soliści Filhar- 
monió Moskiewskiej — L. Mielniku 
wa i W. Pietrowska, primabalerina 
Teatru Wielkiego w Moskwie — 
M. Czikwaidze, baletmistrz — A. 
Kuźnięcowa, znakomity śpiewak — 
L. Sznielew ora.z doskonały wiolom 
czelista — D. Szafran.

Gtfści powitali na Dworcu Głów
nym przedstawiciele władz, Towa
rzystwa Przyjaźni Polsko - Radziec 
kiej, związków zawodowych i^itisty 
tucji kulturalnych z wiceprezyden
tem Szymczykiem na czele, (p)

Komisja Specjalna wymierzyła kierownikowi referatu opałowego 
starostwa w Gnieźnie,' A. Pietrzakowi, 2 lata obozu pracy.

Za co?
Czyżby Pietrzak nie umiał pracować?
Bynajmniej, ale Pietrzak, będąc odpowiedzialnym za rozdział wę

gla i kołjsu w powiecie, pobrał od wielu osób z liczkę na opal i zu
żył ją na własne potrzeby.

Ponadto wystawił w imieniu starostwa fikcyjne rachunki, na któ
re pobrał od spółdzielni „Rolnik" pieniądze i zużył je również dla 
siebie.

Słusznie został ukarany.

Spytajcie chłopów wafazewskich 
lub tłokińakich, a oni wam odpowie
dzą: wpłaciliśmy 100 procent, bo
wspólnie z robotnikami miejskimi, 
wyrabiającymi 300 procent normy, 
chcemy budować Nową Polskę, Pol
skę sprawiedliwą, w której nie bę
dzie wyzyskiwanych i wyzyskiwaczy 
— kraj powszechnego dobrobytu 
szczęścia.

1

St. Karpała 
poseł na Sejm R. P.

Zauodij rpiewacze
Komisja Artystyczna Wielkopol

skiego Związku Śpiewaczego wyzna
czyła następujące utwory do Zawo
dów Kół śpiewaczych w okręgach 
Wikp. Zw. Śpćew. na rok 1949: 

Kat. I: chór męski: F. Nowo-, najmniej 25 pkb, i kola II kat., które
-otlł-J____ 1 r-TsA-r ttt.o- ' 7i/!-ril\xnTvr w 10^.0 t* MnJłł-.Min! OQ r».lr4wiejski — „Święty ogień", chór mie

szanym St. Wieehowicz — „Mruczko- 
we bajki", chór żeński: Padlewski — 
motet („Radości wam powiadam").

Kat. II: chór męski: J. Gall — „Na
sza gosposia", chór miesz.: Ed. Mać
kowiak — „Ej gdybym znał", chór 
żeński: St. Kwaśnik — „Żale dziew
czyny".

Kat. HI: chór męski: J. A. Makla- 
kiewicz,— „Kołysanka", chór miesz.: 
H. Obuchowicz — 
żeński: St. Kwaśnik
aa .

Ponadfb żo-staną 
pieśni masowe,

„Wiosna", chór
— „Pieśń wesel-

trzy 
(dla 
naj-

wyznaczone 
jednogłosowe 

wszystkich kategorii te same) w

/Akademia SL
w Chodzieży

Koło Stronnictwa Ludowego na 
miasto Chodzież odbyło 11 bm. w 
związku z zakończeniem „Miesiąca 
Przyjaźni Polsko Radzieckiej", uro 
czyste zebranie, któremu przewod
niczyła kierowniczka szkoły go
spodarczej Wolska.

Robotnicy poznańscy 
w odbudowie kraju

Załogi poznańskich zakładów Si J Niezależnie od tego warsztaty 
ły, Światła i Wódy postanowiły wy | produkują 6 stołów mierniczych 
konać przed terminem szereg prac. '

I tak załoga gazowani, ma wy
kończyć do l.XII. br. brykietow- 
nię, do 15 grudnia smolarrsię, do 
25 grudnia okrężny rurociąg ga
zowy, dający możność 
jednakowego ciśnienia 
łym Poznaniu.

Ponadto postanowiła 
tować do 25 grudnia tysiąc gazo
mierzy w województwie poznań
skim, do 8 grudnia zgazyfikować 
300 nowych ognisk w domach osie
dli robotniczych, zmontować dal
szych 50 lamp oświetleniowych oraz 
wykończyć dom mieszkalny dla ro 
botników.

Załoga Warsztatów Mechanicz
nych postanowiła przedterminowo 
wykonać 1.200 gazomierzy oraz nie 
budowane nigdy dotąd w tych za
kładach agregatory do sprawdza
nia gazomierzy.

Jeden z tych agregatorów, obli
czony na 2.400 litrów, jest już na 
ukończeniu i zostanie dostarczony 
do Wrocławia, drugi, o pojemnoś
ci 10.000 litrów, przeznaczony jest 
dla Gdańska.

uzyskania
gazu w ca-

Na apel górników i Zabrza 
chłopi budują Dom Ludowy

Cała Polska żyje pod wrażeniem 
porywu pracy, jaki ogarnął ws-zyst 
kie zakłady przemysłowe po ogło
szonym aipelu górników w Zabrzu.

Wieś nie pozostała również głu
cha na to wołanie.

Mieszkańcy gromady 
Wielka,

Golina 
w powiecie rawickim, u- 

chwalili uczcić dzień zjednoczenia 
partii robotniczych przez wykona
nie do 8 grudnia następujących 
prac:

bliższym czasie, tj. po wydrukowa
niu.

Do zawodów mogą stanąć koła o- 
kręgu I, koła I kat. Wlkp. Zw. Śpiew,, 
które otrzymały na zawodach 1948 r.

zdobyły w 1948 r. najmniej 28 pkt. 
Dotyczy to zarówno zespołów mę
skich, jak i Mieszanych. (o)

rośliny za- 
tylko me- 
t. zw. aro- 
już prawie 
3 suszarnie

uprawy rycynusu
Zakłady Przemyslowo-Rolńe w Kl ęce, pow. jarociński, posiadają 22 ha 

plantacji ziół, które w roku przysz łym zostaną zwiększone do 50 ha.
Na 27 hodowanych tu gatunków 

ziół, większość stanowią 
wierające alkaloidy, a 
znaczna ilość należy do 
matycznych. Zbiór jest 
ukończony, to jednakże
(2 powietrzne i jedna ogniowa), ja
kim- dysponuje plantacja, są jeszcze 
zapełnione zielami.

Tymianek, mięta pieprzowa, lub
czyk i inne wymagają powolnego su 
szenia (w temp, do 35° C.), a więc w 
suszarni powietrznej, natomiast rośli 
ny ałkaloidowe muszą być suszone 
na ogniu (w temp, do 55° C.).

W przyległym do suszarni maga
zynie oglądamy już gotowy do wy-

do tych zbiorników.

Załoga wodociągów podjęła się 
przedterminowych prac nad ukoń
czeniem i pogłębieniem, kilku ru.ro- 
ciągó/.

wyremon- /i/wf Wartą

i

Całkowite zradiofonizowanie gro 
mady Golina Wielka, uporzadkowa 
nie drogi publicznej, prowadzącej 
przez wieś Golina Wielka, oczysz
czenie kanału rzecznego, zabezpie- 
cającego gromadę przed powodzią 
na odcinku 5 km, zakończenie prac 
budowlanych Domu Ludowego i 
otwarcie w dniu Kongresu Połączę 
niowego tegoż Domu Ludowego ze 
świetlicą gromadzką i nowymi po
mieszczeniami dla przedszkola gro 
madzkiego. .

Na zebraniu gromadzkich komi
sji rolnych i sołtysów w powiecie 
Wschowa, chłopi mało- i średnio
rolni, podejmując apel górników 
kopalni „Zabrze Wschód* 11, posta
nawiają po przeprowadzeniu reorga 
nizaoji komisji rolnych przystą
pić do stałego współzawodnictwa 
pracy w rolnictwie, w szczególno
ści do przygotowania akcji siewnej 
wiosną 1949 r. (k)

syłki „lulek lekarski", posiadający 
własności kojące i przeciwastmowe, 
naparstnicę, rutę, stroiczkę trującą, 
nasiona rycynusu, którego uprawa 
zostanie rozszerzona na wiosnę do 
5 ha i wiele innych.

Rycynus można z powodzeniem 
uprawiać w naszym klimacie, byle 
tylko zapewnić mu ochronę przed 
zimnymi wiatrami z północy i wscho 
du. Z 5 ha można uzyskać około 
2000 kg oleju, cenionego w lecz
nictwie względnie używanego do mo 
torów samolotowych (o ile tłoczony 
był na ciepło).

Jakież są plany na przyszłość?
Plantacja zostanie znacznie rozsze

rzona, przy czym przewidziana jest 
również uprawa ziół dziko rosną
cych, lecz podlegających ochronie, 
jak: pierwiosnek, konwalia, miłek 
wiosenny, fiołki itp.

W związku z tym projektuje się 
budowę jeszcze jednej suszarni ognio 
wej o produkcji 114 ton suszu.

Głównym odbiorcą tego cennego 
surowca zielarskiego jest Zjedno
czenie Przemysłu Farmaceutycz
nego. (g) 

by stoczyć walkę z „Wartą“. W ra
mach tego meczu przyjdzie do spot
kania pomiędzy Szymurą a Liyan- 
skym (Pardubice). Drużyna czecho
słowacka stoczy jeszcze jedno spot
kanie — z kolejarzami poznańskimi 
lub w Gdańsku.

Redakcja ! Administracja: Po- 
a a a ń ut. dąbrowskiego 11, tel. 
Red. 9!!-48. nocny *5-89.  Adm 
93-94.

CENNIK OGŁOSZEŃ:-
Drobne - po zł 30 za wyra? 

(minimum 300 zł); poszukiwania 
pracy zł 15 za wyraz (minimum 
150 zl).

PRENUMERATA miesięczna

12ti zł Wpłacać na Konto PKO 
Oddz. Poznań ot V-5626 luft 
Bank Gosp? Spółdzielczego od
dział Poznań Nr 690

WYDAWCA: Nacz Kona. Wyk 
Stronnictwa Ludowego Dclpewia 
da m pismo Kolegium Redakcji 
ne Drukarnia NKW SL. War 

szawa Skolimowska 5
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Przemysł chemiczny
tSSta ujs&

Przemysł chemiczny dostarczy 
rolnictwu około 1.400 ton prepa
ratów owadobójczych, wartości*  
135,060.000 zł, służących do zwal
czania szkodników roślinnych.

300 ą ziemniaków z ha
W majątku Żelazna, administrowa

nym przez Łódzką Szkołę Główną 
Gospodarstwa Wiejskiego, zebnilno 
300 kwintali ziemniaków z jednego 
ha, podczas gdy przeciętne plony ziem 
niaków w bieżącym roku dochodzą 
do 130 kwintali. Pieczarki można hodować w piwnicy

w odpowiedniej temperaturze i
hj IECZARKA jest grzybem kapelu- 
Si szowym. Ma biały kapelusz z 

brunatnym spodem. Pieczarkę dziką 
spotyka się na łąkach, pastwiskach 
i w lesie.

Uprawiać ją można cały rok w tem 
peraturze nie niższej od 10° C. Naj
lepiej rozwija się w cieniu, nip.
......»............... ..i „jr. ' - ----------------- -- -

w

Jak przechować owoce przez zimę?
Do przechowywania owoców zi

mą służy przechowalnia, której ca 
łe urządzenie przystosowane jest 
do tego celu. W gospodarstwie do
mowym służą do tego piwnice.

Z nadejściem mrozów trzeba za
bezpieczać owoce przez okrywanie 
ich materiałem ochraniającym. Piw 
nice powinny być ciemne, z oknem 
od północy.

Owoce leżą najdłużej w tempe
raturze -j- 0,5° do 2U C, gruszki do 
kwietnia a jabłka do czerwca. Przy 
dezynfekcji bieli się ściany piwni
cy wapnem, dodając 5 proc, roztiwo 
ru siarczanu miedzi. W braku pó
łek owoce składa się na deskach, 
jedną warstwą.

Co dwa tygodnie przegląda się 
półki, zbierając zepsute owoce. Nie 
można rzucać ich na ziemię, lecz do 
drewnianego naczynia z roztworem 
sinego kamienia.

Jeśli nie ma piwnicy, to owoce 
składa się na strychach, na grubej 
podściółce z siana lub słomy jed
ną warstwą, i nakrywa się je sło
mą lub sianem. Owoce przechowu
ją się długo, ale nie można usuwać 
nadgniłych, powoduje to bowiem 
duże straty.

Owoce nieodgniecione można 
przechowywać w beczkach luib skrzy

o marchwi pastewnej
Marchew pastewna jest z okopo

wych najbogatsza w witaminy, zwa
ne po polsku „życianami**.  Prócz 
witamin zawiera ona dużo cukru i 
suchej masy. Jest wyśmienitą paszą 
dla inwentarza. Wpływa dodatnio 
na utrzymanie zwierząt w dobrym 
stanie.

Wskazane jest zadawać ją dla mło 
dych prosiąt. Przy żywieniu dro
biu wpływa dodatnio na zdrowie 
kur. Dla krów dojnych jest dosko
nałą paszą, poprawiającą jakość mie 
ka i procent tłuszczu.

Marchew jest niezastąpioną paszą 
w żywieniu koni roboczych i źre
biąt.

Uprawę marchwi pastewnej nale
ży stanowczo zwiększyć, gdyż jest 
ona jedną z najlepszych roślin oko
powych. » S. E.

Csbula z woj. łódzkiego
do Anglii

Powiaty: kutnowski i łęczycki w 
woj. łódzkim, wyeksportowały do 
Anglii 12 wagonów cebuli.

W najbliższym czasie woj. łódz
kie wyśle jeszcze dalszych 12 wago
nów cebuli eksportowej za granic,.

»Pola śmierci«cieniu
nym. Odpowiednia wilgotność i tem
peratura (około 10—18° C) jest wa
runkiem udania się uprawy.

Pieczarki zbiera się, gdy osiągną 
średnią wielkość, a osłona pod ka
peluszem nie jest jeszcze rozdarta. 
Nie trzeba ich wycinać, lecz należy 
je wykręcać półobrotem, aby nie u- 
szkodzić grzybni. Miejsca puste 
zrównać i wygładzić. Plantacja trwa 
2—4 miesięcy, ((a)

na m^szg
W walce z myszami, które roz

mnożyły się w wielkich ilościach na 
terenie województw: lubelskiego i 
szczecińskiego, zastosowano ostat
nio zakażanie pól tyfusem.

Jest to najnowszy sposób zwal
czania tych szkodników, które zni
szczyły za 10 milionów zł zbóż tyl 
ko w ostatnim roku gospodarczym.

ciemno, 
wysoka

niach, lecz trzeba je owijać każde 
z osobna w papier, po czym ułożyć 
owinięte warstwami, każdą warstwę 
zaś przesypać trocinami lub mia
łem torfowym, (c)--- □---
Na co i kiedy 
wolno polować?

Do 1 stycznia wolno polować na 
kaczki i kaczory w całym kraju.

Do 15 stycznia na zające, a w woj. 
łódzkim, wrocławskim i poznań
skim, również i na bażanty.

Do 1 lutego można polować na ja
rząbki, z wyjątkiem woj. gdańskie
go, a do 28 lutego na dziki, wszędzie.

Na bobry, żyjące na rzece Pasłę- 
ce, w woj. olsztyńskim, nie wolno 
polować, gdyż jest ich tam jeszcze 
tylko kilkanaście rodzin, a w innych 
okolicach zostały one już doszczętnie 
wytępione, (o)

— -----

Siacie omletowe 
w każdej gminie

W woj. gdańskim myszy niszczą 
plony nie tylko na polu, ale i w 
stertach.

Aby temu zapobiec, postanowiono 
zorganizować w każdej gminie stacje 
omłoitowe. Kontrolę nad nimi mają 
woj. ośrodki maszynowe.

Do tej akcji zebrano wszystkie lo- 
komobile, motory spalinowe i elek
tryczne z ośrodków maszynowych, z 
majątków państwowych i prywatnych.

Pierwszy rozpoczął pracę powiat 
sztumski w 27 stacjach jednocześnie. 
Po czym ruszyły dalsze stacje w licz
bie 56. (i)

360 ha zatajonych gruntów
ujawniły Komisje Społeczne

Kontrola wymiaru podatku grun 
towego przeprowadzona przez Ko
misje Społeczne przy Gminnych Ra 
dach Narodowych ujawniła w po
wiecie wysoko - mazowieckiem 360 
gruntów nie podanych w rejestrze 
wymiarowym.

Największą ilość nieujawnionych 
gruntów wykryto w gminie Koby
lin. (zj)

prawie 
nie za

można ■uzyskać

piwnicy, gdzie jest 
wilgotno i równa a 
temperatura. .

Najlepsze podłoże 
z nawozu końskiego, możliwie czy
stego, bez słomy. Układa się go w 
miejscu osłoniętym od deszczu w 
długie stosy.

ALEŻY go często przerabiać (co 
trzy dni), dodając nieco liści 

i ziemi darniowej. Po dwu tygod
niach powinna być gotowa, tłusta, 
brunatna masa, wilgotna lecz nie wy
dzielająca wody, o dobrym zapachu. 
Barwa szara oznacza spalenie i wte
dy ziemia nre nadaje 6ię do użyt
ku.

Mając przygotowany nawóz, przy
stępujemy do zakładania grzęd.

Układanie powinno być bardzo sta
ranne. Grudy ziemi, nie rozłożony 
nawóz i liście należy wybrać. Ścieżki 
między grzędami powinny mieć 40 
cm.

POCZĄTKOWO grzędy zagrzewa
ją się, a po 10—12 dniach tem

peratura spada do dwudziestu kilku 
stopni i wtedy trzeba zakładać grzyb
nie. 15 cm na 15, w kwadrat. Robi 
eię dziury 15 cm głębokie i wkłada 
się w nie kawałki grzybni. Na grzę
dy też sypie , się grzybnię.

Grzędy przykrywa się matami lub 
słomą. Po 2—3 tygodniach, kiedy 
grzybnia przenośnie grzędy, zbiera s-ię 
słomę i nakrywa grzędy 4 cm grubą 
warstwą ziemi: 1 część starej glinia
stej, 1 część darniowej i 1 część na
wozu z inspektu, Ziemia, musi być 
wilgotną, ale. nie lepnisia.

GRZYBNIĘ można kupić gotową. 
Grzybnia w suchych cegiełkach 

może przetrwać kilka lat. Przed sa
dzeniem należy moczyć przez ki.ka 
dni w letniej wodzie, a następnie 
ułożyć w miejscu ciepłym i wrlgot-

Najwięcej soli ze zwierząt domo
wych potrzebują owce i krowy 
dojne. Sól wpływa na ilosc i jakość 
wełny i reguluje wydajność mleka.

Ilość soli w mleku jest zawsze 
jednakowa, a więc przy niedosta
tecznym jej dopływie krowa daje 
mniej mleka.

Jeżeli w paszy krowiej jest mniej 
soli, niż ona potrzebuje, musi ona 
czerpać sól z zapasu, jaki posiada 
we własnym organizmie.

Zawsze po zastosowaniu dodatku 
soli kuchennej do paszy ilość mleka 
podnosi się nawet i do kilku litrów 
dziennie. Krowa winna dostawać 
3 — 4 łyżek stołowych soli bydlę
cej dziennie, nawet i w okresie cho 
dzenia po pastwisku.

Cielętom należy dodawać sól ku

Eksportujemy grzyby, czarne jagody i soki malinowe
Spółdzielnia „Las1* wyekspor towała w tym roku 1.200 tys. kg świeżych czarnych jagód do Anglii, 

uzyskując za to 400 tys. dolarów.
Obecnie odbywa się wysyłka grzybów solonych i marynowanych do Szwajcarii i Stanów Zjedno

czonych. Samych kurek solonych w y eksportuje my 40 ton. 20 ton jest juk na miejscu przeznaczania, dru
gie tyle w drodze. Soków surowych, malinowych, wyeksportowaliśmy d o Anglii 40 ton. Grzybów suszo
nych dotychczas — 10 ton. Eksport grzybów suszonych odbywa się w dalszym ciągu.

Pożyteczna ta spółdzielnia ze brała i sprzedała na rynku krajowym 40 ton wysokowartościowego 
miodu leśnego. Zebrała również 800 tys. kg czarnych jagód z prze znaczeniem na konsumeję we
wnętrzną. . •

Spółdzielnia „Las“ dostarczyła w bieżącym roku przemysłowi garbarskiemu 2 tys. ton kory gar
barskiej oraz znaczne ilości karpiny dla przemysłu chemicznego. Karpi na służy do suchej destylacji. Wy
produkowano wreszcie i sprzedano 200 tys. m kw. trzciny prasowanej w formie mat i płyt. Trzcina ta 
jest znakomitym materiałem izolacyjnym i używana już jest powszechnie w budownictwie.

W roku przyszłym spółdzielnia „Las“ wyśle do Anglii 3 mil. kg czarnych jagód, 20 ton suszo
nych grzybów do Stanów Zjedno czonych i 300 ten grzybów solonych i marynowanych, głównie do 
Szwajcarii.

Na odcinku rynku wewnętrznego wzmożona zostanie eksploatacja runa leśnego i 100%-we zwiększę 
nie zbiorOw kory garbarskiej w celu dalszego umniejszenia importu drogich garbników zagranicznych.

Kreraik powinien być
ciepły i widny

W hodowli kur, odgrywa zasad
niczą rolę odpowiednie pomieszczę 
nie. Najlepsze żywienie zawodzi, 
gdy kury mieszczą się w złych kur 
nikach. W ciemnych i zimnych po
mieszczeniach, opanowanych przez 
robactwo, kury.nie mogą nieść się.

Kurnik musi być obszerny, jasny, 
przewiewny i suchy. Na jeden metr 
kwadratowy powierzchni podłogi 
powinny przypadać 4 kury. Tempe 
ratura w kurniku nie powinna opa 
dać niżej -j- 4° C.

Podło-ga w kurniku powinna być 
drewniana i szczelna. Zbyt wyso
kie kurniki są trudne do ogrzania 
i wysokość nie powinna przekraczać 
190 cm. Podwójne drziwi, a lepiej 
jeszcze jest zastosować przy wejś
ciu do kurnika małe otworki. Ma to 
dodatni wpływ na zachowanie jed 
nolitej temperatury.

Kurnika nie należy sztucznie o- 
grzewać, aby zbytnio nie wydelika
cać kur. Oświetlenie gra w kurni
ku również pierwszorzędną rolę. 
Okha należy umieścić od południa 
lub południowego zachodu.

Grzędy umieszczamy na tylnej 
ścianie kurnika, a pod.grzędę na wy

sokości 80 cm nad podłogą, aby 
20 cm nad nią znajdowały się wła
ściwe grzędy. Grzędy winny być na 
pół zaokrąglone, wolne od ostrych 
kantów. Jeden metr bieżący grzędy 
dajemy dla 6 kur.

Skrupulatna czystość jest jed
nym z podstawowych warunków 
pomyślnej hodowli. Zarówno po
dłogi, jak ściany, naczynia i w ogó
le całe pomieszczenie, powinno być 
utrzymane we wzorowej czystości. 
W takich warunkach hodowla dro
biu przyniesie duże korzyści i z pew 
nością będzie opłacalna.

Inż. S. E.

chenną, jak tylko skończy się sia
ra, po pół łyżeczki do mleka. Po
woduje to lepsze trawienie i wyko
rzystanie mleka przez organizm.

Konie potrzebują 2 —- 3 łyżek 
soli kuchennej, dziennie, (n)

Km. 426/48.

Obwieszczenie 
o licytacji ruchomości

Komornik Sądiu Grodzkiego w War
szawie rewiru VII, mający swą kan
celarię przy ul. Nowogrodzkiej nr 4 
ni. 4, podaję do publicznej wiado
mości, że na zasadzie art. 602 k. p. c. 
w dniu 6 grudnia 1948 r. o godz, 12 
w lokalu domu przy ul. Brackiej nr 16 
odbędzie eię I licytacja ruchomości, 
składających się z maszyny „Ex- 
press,,f bufelu,- JRlików i fotelików 
rest., na rzecz Kom. Kasy Oszczędn. 
ni, st. Warszawy, oszacowanych na 
ogólną sumę zł 213.500.

Ruchomości można oglądać w 
licytacji*  na miejscu czynności.

Warszawa, dn. 16.XI 1948 r.
235 IR * Komornik

Km. 537/48.

Zawiadomienie
o zajęciu ruchomości

Komornik Sądu Grodzkiego zawia
damia, że w postępowaniu egzeku
cyjnym wierzyciela Kazimierza Na- 
Korowskiego, zam. w Warszawie, ul. 
Hoża 13 m. 66, przeciwko dłużniko
wi Franciszkowi Ciburze, zostały za
jęte dnia 6 listopada 1948 r, znaj
dujące się w firmie „Naprawia Ma
szyn Adresowych i Mechaniczne 
Nasycanie Taśm, Franciszek Cibura" 
w Warszawie, ul. Piusa XI nr 68-a, 
następujące ruchomości: 2.500 klisz 
metalowych do adresarek,. używa
nych.

Dłużnik Franciszek Cibura oświad
czył, że wyżej wymienione klisze sta
nowią własność Admia, Wydawa. 
Str. Ludowego.

Obronę swych praw może Admin. 
Wydawn. Str, Ludowego podjąć w 
trybie przepisanym w art, 567 i 568 
k. p. c. 
2356R Komorniki

OGŁOSZENIA DROBNE
ZGUBY

dniu

UNIEWAŻNIAM skradzione dokumen 
ty wystawione na nazwisko Betiuk 
Michał, syn Jana, zamieszkały w 
Chełmie, ul. J.edności 19: kartę roz
poznawczą wydaną przez gminę Krzy- 
wiczki, zaświadczenie rejestracji RKU 

. Chełm, legitymację członkowską SL 
nr 35755 Chełm, zaświadczenie pracy 
PZGS „Samopomoc Chłopska" w 
Chełmie, kartę rowerową wydaną 
przez Zarząd Miejski w Chełmie 

2354R

i

PizedsjĘb orslwo Państwowe „Polskie Uzdrowiska 
WARSZAWA, UL. CHOCIMSKA 24/1 

przyjmie niezwłocznie do Działu Finansowego
1 księgowego — bilansistę,
2 księgowych samodzielnych.
Wymagania: dobra znajomość jednolitego planu kont i księgowości 

przebitkowej, 
oraz 1 maszynistkę.

Zgłoszenia osobiste z podaniem życiorysu przyjmuje Wydział Perso
nalny, Warszawa, ul. Chocimska 24/1 w godzinach od 9-tej do 12-tej, 

2348z 
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Łii hasze^o korespondenta

Myszy plynq przez San
W woj.. rzeszowskim powiaty:

lubaczowski, leski, sanocki 
i częściowo przemyski zostały na
wiedzone PLAGĄ MYSZY, które 
w wielu gromadach zniszczyły plo
ny.

Celem niesienia pomocy rolni
kom, dotkniętym klęską myszy, po 
wołano Wojewódzki Komitet nie
sienia pomocy, który zakupił za 6 
milonów złotych, otrzymanych ze 
Skarbu Państwa — 109 ton mąki 
i 109 ton żyta. Rozdzielono je mię
dzy najbardziej poszkodowane po
wiaty.

LESKO otrzymało 70 ton mąki 
i zboża, SANOK — 60, LUBA
CZÓW — 35, PRZEMYŚL — 30, 
GORLICE — 13 i JAROSŁAW 
— 10 ton.

Garbowali skóry nielegalnie
Dalsze meldunki, z terenu wska

zują aa wzrost intensywności w 
akcji zwalczania nielegalnego gar
busku i handlu skórami. Długa li
sta ukaranych przez Komisję Spe
cjalną szkodników gospodarczych 
tego typu powiększyła się po ostat
nim posiedzeniu kompletu orzekają
cego o szereg nowych nazwisk.

Należą do nich między innymi: 
Jan Konopka z Gołębiowa k/Rado- 
mia, Wojciech Kamiński z Szydłow
ca, Czesław Dowsilas z Żywca, Sta
nisław Dziekański i Józefa Ambro- 
zin z Podstekalic k/Piotrkowa, Ja

SOBOTA, 20 LISTOPADA
5.10 Sygn, czasu, 5.20 Koncert z 

Czechosłowacji, 6.00 Gimn, 6.10 Dz. 
6.25 Muz. 7.00 Wiad. 7.20 Muz. 8.30 
„Uliczka klasztorna". 8.40 Muz. 9.15 
Aud. Zw. Naucz. Pol. 9.30 Wszech
nica Radiowa". 12.00 Wiad. połudn.
12,20 Koncert solistów. 12.45 Aud. 
dla wsi. 15.25 Inform. 15.30 „Drewnia 
czek", dla dzieci. 16.00 Dziennik.
16.30 „Marynarz z Aurory", opow.
16.45 „Przy sobocie po robocie". 17.45 
Aud. KCZZ. 18,00 Lekcja jęz, nosyjsk.
18,15 „W rytmie tanecznym", 18.45 
„Inscenizujemy sztukę", aud. dla 
świetlic wiejskich, 19.00 Konc. 20.00 
Dziennik. „To warto przeczytać". 
20,50 W 39 rocznicę śmierci Lwa Toł 
stoją. 21.00 Wieczór Mickiewiczow
ski. 21.30 Muz francuska. 21.55 "Spot 
kanie z Szymanowskim", 22,10 Ork. 
tan. Cajmena, 23.00 Ost, wiad, 23.10 
Muzyka taneczna.

Niezależnie od tego opieka spo
łeczna przyznała powiatowi leskie
mu półtora miliona złotych i pow. 
sanockiemu dwa i pół miliona zło
tych na zakup żywności.

W niektórych gromadach wymie
nionych powiatOw myszy zniszczyły 
plony w 100%. Ogółem na skutek 
plagi myszy zostało pozbawionych 
chleba 3.240 rodzin. Dla zwalczania 
gryzoni rozrzucano 10 ton zatru
tego ziarna. Akcja zwalczania my
szy daje pozytywne rezultaty, .musi 
jednak być zwiększona, gdyż my
szy zaczynają niszczyć pola świeżo 
obsiane.

Ostatnio na pnzkład w pow. brzo
zowskim myszy w poszukiwaniu że
ru przepływają San, zaś w pow. 
lubaczowskim zagrażają zbiorom w 
stodołach i spichrzach, (pł.) 

nina Lutkiewicz z Łodzi, Antoni Fe
renc z • Uściługu, Maria Micior ze 
Strzelca k/Buska, Stanisław Za
krzewski z Wyśmierzyc k/Radomia, 
Andrzej Mendyk z Radomia, Julian 
Trójniak i Ryszard Lichacz z Jaro- 
sławna, Bronisław Dowgiert z Kielc, 
Irena Kuśnik z Bierutowa, Maria 
Mikulska z Warszawy (ul. Wrzesiń
ska 2), Czesław Matuszewicz ze wsi 
Zawady, Jan Gajda z Tarnawy-Dol
nej, . Józef Skoczek z Podwilka, Ge
nowefa Nostrzyk i Stefan Lasak z 
Czeladzi. Tadeusz Wytychowicz z 
Nowego Targu, Stefan Kotlarski z 
Zembrzyc, Paweł Rak z Marcówki 
k/Wadowic, Feliks Ochman z Ma 
rek k/Warszawy i inni.

Komplet orzekający Komisji Spe
cjalnej wymierzył im kary obozu 
pracy w grąnicach od 6 — 18 mie
sięcy.

POWIAT PRZEMYSŁOWY 
I USPÓŁDZIELCZONY

Powiat chrzanowski (woj. krakow 
skie) należy do powiatów przemy
słowych. Powierzchnia powiatu obej 
muje 72.171 ha, w tym 24.686 ha 
ziemj ornej, 4.552 ha łąk, 632 ha sa
dów, 10.131 ha nieużytków, 5.136 ha 
pastwisk, 26.217 ha lasów.

Ogólna liczba gospodarstw wynosi 
21.989. Gospodarstw do 1 ha 11.511, 
1 — 2 ha 6.447, 2 — 5 ha 3.525, 5 —

W akcji poszukiwania stonki 
ziemniaczanej wzięło udział 135.000 
drużyn (10.751.400 osób), wykonując. 
13.773.000 roboczo - dniówek. Prace; 
prowadzone w terenie przez drużyny 
zwalczające stonkę kontrolowane 
były przez czynnik społeczny. Kon
troli tych przeprowadzono w 64.700 
gromadach. Ogółem w 1948 r. na te
renie kraju było 36 ognisk stonki 
ziemniaczanej, w tej liczbie 3 ogni
ska z ubiegłego roku. Wszystkie ogni 
ska zostały zlikwidowane.

W dniach od 30 października 
do 8 listopada br. bawiła w Polsce 
wycieczka czechosłowackich specja
listów rybackich, którzy zapoznali 
się z osiągnięciami polskiej gospodar 
ki rybnej.

@ Celem unormowania handlu 
zwierzętami gospodarskimi przezna
czonymi na ubój, Ministerstwo Rol
nictwa i Reform Rolnych wydało 
zarządzenie do wszystkich majątków 
rolnych, będących pod zarządem pań 
stwowym, by bydło, świnie i owce 
przeznaczone na ubój w 1949 r. sprze 
dawane były jedynie Centrali Mięs
nej po cenach obowiązujących — a 
z braku takich po cenach rynko
wych.

W Pruszczu Gdańskim przy
stąpiono do organizacji wielkiego 
ośrodka zarybieniowego ryb słodko
wodnych. Będzie on produkował 
rocznie materiał zarodowy do zary
bienia — 35 tys; ha obszarów wod
nych.

Z okazji zamknięcia roku w 
szkole rolniczej, urządzono w Luba
niu wystawę zbiorów ziemiopłodów 
z poletek junackich przysposobienia 
rolniczego. Najlepsze wyniki w zbio 
rach osiągnęła gmina Sulików, w 
której na poletkach junackich ze
brano do 840 kwintali buraków pa
stewnych z ha, a ziemniaków do 
317 q z ha.

10 ha 433, ponad 10 ha jest 73 gos
podarstwa.

Z powyższego zestawienia wynika, 
że 50 proc, rolników należy do ma
łorolnych, samoniewystarczalnych, 
żyjących przede wszystkim z prze
mysłu. . _

Powiat chrzanowski pod względem 
obszaru nie jest duży, ale gęsto za
ludniony, gdyż liczy 130.116 miesz
kańców.

Spółdzielni w powiecie jest 80, 
zrzeszają one 6.000 członków.

Marian Guździk

WARSZAWA
17 bm. odbyło się plenum Zarządu 

Stołecznego SL z udziałem sekreta
rzy kół stolicy. Zebranie zagaił St. 
Gajowniczek, Referat na temat akcji 
oczyszczania szeregów partyjnych wy 
głosił przewodniczący Komisji Kon
troli Partyjnej Zarz. Stół. SL Wł. 
Ozga, który naświetlił i wyjaśnił in
strukcję NKW SL, po czym wezwał 
zarządy kół do właściwego rozwiąza
nia tego ważnego zadania. Po dysku
sji i udzieleniu odpowiedzi na szereg 
zasadniczych pytań, zebranie zakoń
czono wolnymi wnioskami.

GÓROWO IŁOWIECKIE
Zarząd powiatowy SL w Górowie 

nadesłał prośbę o wysyłanie 150 
sztuk „Zielonego Sztandaru" i 70 szt. 
„Dziennika Ludowego" dla gmin: Bu
kowiec, Galiny Górowo, Kandyty, 
Pieszkowo i Wojciechy oraiz dla 
spółdzielni „Samopomoc Chłopska", 
„Przyszłość" i mleczarni w Górowie.

TELEGRAMY
Do Prezesa Rady Naczelnej 

SŁ. Marszałka Sejmu ob. Wł. 
Kowalskiego.

Zebrani chłopi na Zjeździe Statu
towym SL w Lądku-Zdroju jedno
myślnie akceptują słuszną linto naczel 
nych władz Stronnictwa Efudowego 
i zapewniają, że w swojej codziennej 
pracy wspomagać będą dorobek Pol
ski Ludowej j idei ludowej w dąże
niu do socjalizmu.

Prezydium Zjazdu 
eu u

Do Wicepremiera Antoniego 
Korzyckiego, Warszawa,

Chłopi ludowfcy zebrani na Trzecim 
Powiatowym Statutowym Walnym 
Zjeździe w Tarnowskich Górach, ślą 
Ci wyrazy hołdu i podzięki za Twoją 
niezmordowaną pracę dla dobra ru
chu ludowego i demokratycznej Pol
ski.

Prezydium Zjazdu 
POWIAT PŁOŃSKI

14 bm. odbył się wiec w gminie 
Sarbiewo, mieszczącej się we wsi 
Baboszewo, w obecności około 250 
osób i wicestarosty Czapli.

Referat polityczno-gospodarczy wy 
głosiła posłanka Wł. Pietrzakowa.

We wsi Baboszewo istnieje spół
dzielnia gminna Zw. Sam Chł. Obroty 
spółdzielni wynoszą 20 milionów zł 
miesięcznie. Spółdzielnia posiada 
3 sklepy.

W Baboszewie jest również przed
szkole, Wieś Baboszewo jest zelek
tryfikowana, a w najbliższych tygo
dniach będą założone latarnie ulicz
ne,

»ł*
W tym dniu również odbyła się 

narada działaczy SŁ w Płońsku pod 

przewodnictwem wicepr. pow. SL — 
Patryld. Referat polit.-gospodarczy 
wygłosił poseł Jan KisieL

SIENNICA
W Siennicy (powiat Mińsk M'a®.) 

14 bm. odbyła się konferencja przy 
udziale 264 osób, pod przewodnic
twem prez. gm. koła SL — Korze
niowskiego, na której referat zasad
niczy wygłosił prezes zarz. woj. — 
poseł W. Makowski,

W dyskusji omówiono m. in. spra
wy: organizującej się wsi na no
wych wzorach spółdzielczych — No
wy Dwór, niedostateczny dopływ po
życzek dla chłopów małorolnych i 
brak materiałów budowlanych. (nk)

WŁODAWA
7 bm. odbył się we Włodawie zjazd 

aktywistów SL powiatu włodarwskie- 
go, w którym wzięło udział około 10® 
delegatów z kół gminnych. Referat 
ideologiczno-gospodarczy wygłosił de
legat woj. zarządu SL B, Horaczyń- 
ski,

W dyskusji omówiono sprawy poru 
6'zone przez prelegenta ora® sprawy 
organizacyjne.

Na wniosek Komisji Kontroli Par
tyjnej przy Zarządzie Powiatowym 
postanowiono wykluczyć z szeregów 
Stronnictwa 9 osób za kombinator- 
stwo polityczne, wyzysk i brak ak
tywności. (ss)

CHRZANÓW
W Chrzanowie odbyła się konfe

rencja prezesów i sekretarzy zarzą
dów gminnych i gromadzkich kół SŁ. 
Referat polityczno-gospodarczy wy
głosił delegat z woj. zarz. SŁ z Kra
kowa ob. Mróz.

♦ *
We wsi Bolęcinie, gm. Babice, od

były śię wybory do zarządu gromadź 
kiego ZSCh. Referat gospodarczy wy 
głosił Marian Guździk, (mg)

— Chwileczkę! To dopiero osiem 
imion. A co zrobimy z ciotką Klarą, 
która przysyła nam paczki z Ame
ryki. Może się przecież obrazić...

Józef Morton | 5

KULAWIEC
OPOWIADANIE

— Już dawał na zapowiedzi, na 
suknię ślubną, nawet kupił, ale w 
ostatnim dniu dowiedział Ąię...

— Żeś biedna?
— Nie. Że mam dzieci...
— I uciekł?
— Uciekł, tatusiu.
Karol chwilę nie mógł połapać 

nagle rozpierzchłych myśli i jakiś 
czas kiwał się, trząsł głową. Wresz
cie spojrzał na córkę ukosem.

— Tamtego pierwszego też tak 
łapałaś? I też ci Uciekł?

-— Też uciekł, tatusiu. A był to 
nie byle kto. Majster ślusarski. By 
łabym teraz, jak pani.

— Jakaś ty głupia, córko, jakaś 
ty głupia —■ powiedział to z pasją. 
— Myślałaś, że takim tylko 
sposobem podbierzesz sobie chło
pa? I cóś najlepszego teraz wy
grała? Coś zwojowała? A może ty 
tak ino gadasz, trajlujesz, a wszyst

kiego dopuszczałaś się z rozpusty. 
Marta!

— Tatusiu, to nje z rozpusty! 
Mężam sobie chciała złapać.

Wybuchnął:
— To w ten sposób?
■— Nfie gniewajcie się na mnie, 

tatusiu!
—• Dzieci proś, żeby się nie gnie 

wały na ciebie, a nie pinie. Ale czyś 
ty chociaż raz pomyślała o tych 
dzieciach? Przez tyle lat? Jakaż z 
ciebie matka, Marta? Nie udało ci 
się podebrać żadnego chłopa i przy 
jechałaś do mnie, a jakby tak było 
inaczej? Co by wtedy było? Przy
jechałabyś kiedy po nie? Wzięła je 
do siebie?

Odparła w szczerym odruchu:
— Jakby mi mąż pozwolił, to...
— Jezusie! A jakby nie pozwo

lił, to na zmarnienie by poszły? 
Toś ty gorsza od zwierza, gorszaś 
od diablicy!

— Nie krzyczcie na mnie, tatu

siu, bo nie dopuściłabym, żeby dzia 
ła im się krzywda. Przecież jestem 
im matką.

Karol zamilkł. Powtórzył sobie 
w myślach słowa Marty i powie
dział zdecydowanie:

— Nfie jesteś im matką, Marta. 
Nigdyś nią nie była. Czy one cię 
znają? Czy potrzebują teraz? A 
jakby miały to, co dzieci powinny 
mieć, do końca życia mogłyby cię 
nie znać i ani razu nie zapłakałyby 
po tobie. Bo jakaś ty im matka? 
Myślisz, że wystarcza dawać co ja
kiś czas trochę pieniędzy na dzie
ci, żeby nazywać się ich matką?

Marta, nie myta jeszcze z drogi, 
miała twarz brudną, włosy w nieła
dzie wymykały się jej spod tanłut- 
kiego kapelusza, lepiły się do mok
rych od łez policzków. W małej, 
mrocznej izdebce było chłodno, od 
strony pieca, gdzie Karol trzymał 
parę królików, biŁ ostry smród. 
Marta pociągnęła nosem, wchlipała 
obrzmiałymi od płaczu wargami 
kilka łez i zaszeptała błagalnie:

— Już nie będę tak.
— Nie będziesz! — zawołały w 

tłumionej pasji.
— Nie wygonicie mnie?
Oburzył się.
— A ty co znowu z wyganianiem!

Jak — toś, nie moja córka?
— Byłam niedobra dla was, ta

tusiu — załkała cicho.
— Nie dla mnie byłaś niedobra, 

ale dla dzieci. A człowiek, który_nie 
jest dobry dla dzieci, wiesz kim 
jest? Złoczyńcą, niegodnym, żeby 
stąpał pó święcej ziemi. Tyś taka 
była. Za to życie ciężko cię uikarze. 
Popamiętasz moje słowa. Teraz roz 
bieraj się i ugotuj sobie coś, boś na 
pewno głodna — i naraz pełen ser 
decznej troskliwości nachylił się 
nad nią. — A może boli cię co?

— Nic mnie nie boli —-< i zamy
śliła się ciężko, ponuro o swoich 
dzieciach.

Ach, te dzieci! Przecież gdyby 
nie one, już miałaby męża, wcale 
by się nie psuła, a one zniszczyły 
jej wszystko, zniszczyły może całe 
jej życie! Nańduchy!

Zatrzęsła głową w najgłębszej 
rozpaczy i z żalu nad sobą$aniosła 
się nagłym, gorącym płaczem.

Kafcol podszedł do niej zupełnie 
blisko i przemówił tkliwie:

— Dziecko, nie płacz. Nagada
łem ci tyle, aleś sama temu winna. 
Uspokój się, przestań płakać. Po
wiedz mi lepiej, czy przywiozłaś co 
z łachów dla Marcyny?

Pokręciła głową odmownie.

\ V

Karol wyprostował się zaskoczo
ny tą wiadomością.

— Co, nic nie przywiozłaś? 
Przez cóż tak?

— Pieniędzy nie miałam. Wszyst 
kie wydałam na szpital — brzmią- 
ła nieśmiała odpowiedź.

Karolowi przemknęło przez myśl.
— Czy nie zbić cholery?
Stał jednak nieruchomo oparty 

lekko o przygłownik łóżka.
Bo jak tu położyć na nią rękę?
Chora, zmizerowana... i jota w 

jotę cała matka. Jej też jakoś pie
niądze przeciekały przez ręce, na
wet kiedy była dobrze podeszła w 
latach zawsze wołała je wydać na 
granie, aniżeli na jakiś sprawunek 
do domu. A bywało i tak, Że kie
dy Karol przebywał gdzieś w obcej 
wsi na kilkumiesięcznej robocie, to 
i na noc kogoś znęciła do siebie. 
Taka sama teraz cótka, taka saimiut 
ka, bo nie prawda, że wszystkie jej 
wysługi poszły na szpital. Na 
pewno przelomprowała je z chło- 
paczyskami.

I czym tu teraz zatkać gębę
ciotce?

Przecież babsko jak nic nie d-osta 
nie, rozwrzeszczy się ną całą wieś 
i ręki nawet więcej nie przyłoży dc 
dzieci. (d. c. n.)


